
Wkrótce w dorzeczu Ama­
zonki w rejonie Mato Grosso
(Brazylia) założą swoją bazę
ekipy fachowców z przedsię­
biorstwa poszukiwań złóż
metali kolorowych. Jest to

kolejna usługa eksportowa
specjalistów krakowskich,
którzy swoją działalnością o-

bejmują coraz to nowe czę­
ści świata.

„Poszukiwacze skarbów” z

Krakowa pracują lub praco-

Budowa wodociągów
w Czarnym Dunajcu

(Inf. wł.) W Czarnym Du­
najcu rozpoczęto budowę wo­
dociągów. Na rok 1963 zapla­
nowano roboty na kwotę 200
tys. zł, które wykonano w 100
proc. Duży wkład pracy wnie­
śli obywatele Czarnego Du­
najca, którzy w ten sposób
chcą uczcić czynem społecz­
nym zbliżającą się 20 rocznicę
powstania Polski . Ludowej.
Szczególnie wyróżnili się:
Franciszek Szuba i Józef Kip-
ta, którzy _

swoimi furmanka­
mi rozwozili rury wodociągo­
we, Również przy rozwożeniu
i innych pracach brali czynny
udział Julian Szeliga sekre­
tarz Prez. GRN w Czarnym
Dunajcu, Józef Podczerwiński
i Józef Chlebek. Założono ok.
450 m rur. W pracach uczest­
niczyła także OSP w Czarnym
Dunajcu.

Do „przerobu” na 1964 rok
zaplanowane jest 1.500.000 zł.
Mieszkańcy Czarnego Dunajca
zobowiązali się wykonać w

czynie społecznym 15 proc,
prac ziemnych. (MK)

(PAP)

agencja
lotnisku

„IŁ -

Uczestnicy radzieckiej
ekspedycji polarnej

w Sydney
MOSKWA

Jak donosi z Sydney
TASS, na miejscowym
wylądowały dwa samoloty
18”, na pokładzie których powra­
ca do ojczyzny grupa uczestników

radzieckiej ekspedycji na Antar­
ktydę.

Krakowska
Wysiłek do dalszej

poprawy
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Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się!

H. S. Chruszczów

zakończył nieoficjalną wizyty
Odgłosy na orędzie Chruszczowa do szefów państw

Krakowscy geolodzy

wali już m. In. w Indonezji,
Ghanie, Gwinei, Mongolii i
Tunezji. W Ghanie nadzoro­
wali orni poszukiwania i do­
kumentowanie złóż wapni do
produkcji cementu. Dla Mon­
golii wykonują zdjęoia geo­
logiczne, obejmujące obszar
20 tys. km. kw. ostatnio gru­
pą fachowców udała się na

Sumatrę.
W ciągu ostatnich

sługi Zagraniczne ____ _

skich geologów wzrosły prze­
szło 3-krotnię.

W kraju geolodzy krakow­
scy wykonują średnio rocznie
ok. 300 tematów. Udokumen­
towali oni m. in. złoża mie­
dzi na Dolnym Śląsku i po­
kłady rudy cynkowo-ołowia-
nych w zagłębiu olkusko-
siewierskim. Opracowana
przez nich dokumentacja po­
służyła do zbudowania ko­
palni kruszców „Trzebionka”
oraz do rozpoczęcia budowy
tego typu kopalni „Olkusz”.

(PAP)

2latu-
krakow-

Kraków,
peniedziałek 6

styczeń 19E4 r.

Na zdjęciu:
Chruszczów w towa­
rzystwie Wl. Gomułki:
na spacerze. Pośrodku
A. Aristow, pierwszy z

prawej — M. Spychal­
ski.

CAF — fot. Sżyperko

Na Cyprze
sytuacja wraca

do normalnego stanu
PARYŻ (PAP)

Według relacji specjalnego
wysłannika AFP, na Cyprze
sytuacja wraca do normalne­
go .stanu, z tym jednak za­
strzeżeniem, że jednostki ar­
mii brytyjskiej patrolują uli­
ce Nikozji, stolicy wyspy. Ge­
nerał Yong, dowódca sił bry­
tyjskich, wydał im rozkaz za­
jęcia różnych punktów stra­
tegicznych miasta, a szczegól­
nie punktów położonych w

pobliżu linii styku strefy grec­
kiej i tureckiej.

W mieście kursują tylko sa­
mochody wojskowe, dyplo­
matyczne i prasowe. Na szo­
sach wiodących do miasta
wznoszą się bariery z drutów
kolczastych.

Obserwatorzy przebywający
na Cyprze stwierdzają zgodnie,
że nastąpiło pewne uspokoje­
nie i że obie strony wyraźnie
trwają w oczekiwaniu na kon­
ferencję' londyńską.

Agencja France Presse cy­
tuje opinie obserwatorów, we­
dług których „Wielka Bryta­
nia dąży przede wszystkim do
tego, aby utrzymać i ochronić
swe bazy militarne na Cy­
prze w Dechelia i Akrotiri”.

*

Rzecznik delegacji brytyj­
skiej w ONZ powiedział dzien­
nikarzom, że trzy rządy, bry­
tyjski, grecki i turecki, zwró­
ciły się do sekretarza general­
nego ONZ U Thanta z proś-

bą, by wysłał osobistego
przedstawiciela na Cypr „dla
obserwowania sytuacji na

wyspie i wszystkich kroków
podejmowanych dla utrzyma­
nia tam pokoju”. Sekretariat
ONZ studiuje obecnie tę proś­
bę i w początku przyszłego ty­
godnia ma udzielić odpowie­
dzi.

*

W Atenach ogłoszono w so­
botę późnym wieczorem, że

grecki minister spraw zagrani­
cznych Xantopulos Palamas
reprezentować będzie Grecję
na konferencji w Londynie.

Przedstawiamy popularnego
aktora łódzkiego Ludwika Be­
noit w roli Ze-Osiołka w sztu­
ce brazylijskiego pisarza „Ten
który dotrzymuje słowa” gra­
nej przez Teatr Nowy w Lo­
dzi. Rola ta nagrodzona zosta­
ła w roku ubiegłym na Ka­
liskich

nych.
mach:

skiej”,
ska”, „

żacy” i w kilku innych. Wie­
lokrotnie podziwialiśmy
kunszt

nych ,

cjach
nych

Spotkaniach Teatral-

Widzieliśmy go w fil-

,,Piątka z ulicy Bar-

„Premiera warszaw-

,Ewa chce spać”; „Krzy-

jego
aktorski w telewizyj-

„Kobrach” i jnsceniza-
różnych sztuk teatral-

(.,Wielki Bobby”, „Al-
kad z Zalamei”).

CAF Fot. Puciato

Rok 1964
ważnym etapem

rozbudowy Puław

»Bielska
wełna«

pod znakiem

elany i anilany
KATOWICE (PAP). Pod zna­

kiem elany i pokrewnej jej
anilany przebiegać będzie w .”164
r. pi^dukcja znanych z wysokiej
jakości wyrobów — zakładów

włókienniczych, podległych Zje­
dnoczeniu Przemysłu Wełnianego
„Południe” w Bielsku-Białej.

Dostarczą one ponad 6 min m

tkanin z udziałem elany tj. o

blisko pór. ora miliona metrów
więcej, niż w roku ub. Ponad 20

proc, tycii materiałów przeznaczy
się na eksport.

Obok tradycyjnych materiałów
z domieszką włókien sztucznych,
fabryki bielskie wypuszczą na

rynek nowe gatunki tkanin za­
wierające ponad 50 proc, ela.iy
1 około 45 proc. tzw. argonu —

sztucznego włókna celulozowego.
Cechuje je większa wytrzyma­
łość i odporność na gniecenie.

LUBLIN (PAP)
Rok bieżący stanowić bę­

dzie ważny etap w realizacji
szeroko zakrojonego planu
rozbudowy Puław, które w

najbliższych latach prze­
kształcić się mają w miasto
wielkiej chemii. Aby przy­
gotować Puławy na przyjęcie
przyszłej, kilkutysięcznej za­
łogi powstających tu zakła­
dów azotowych, trzeba nie
tylko zbudować osiedla mie­
szkaniowe, ale również prze­
prowadzić szereg poważnych
inwestycji komunalnych i
socjalno-bytowych.

Tegoroczny wysiłek inwe­
stycyjny miasta skierowany
zostanie w głównej mierze na

urządzenia gospodarki komu­
nalnej. Równocześnie z prze­
budową kilku ulic, rozpocz-
nie się budowę nowej miej­
skiej arterii komunikacyjnej,
łączącej przyszły zespół o-

siedli mieszkaniowych z naj­
ważniejszymi szlakami dro­
gowymi, przebiegającymi
przez Puławy.

Podejmie się także prace
przy wznoszeniu nowoczesne­
go, 9-cio piętrowego hotelu
miejskiego, obliczonego na

200 miejsc noclegowych i wy­
posażonego. w restaurację,
kawiarnię i liczne punkty
Usługowe. Planuje się rów­
nież rozpoczęcie budowy
gmachu urzędu pocztowo-te-
lekomunikacyjnego.

Poważne nakłady finanso­
we skierowane zostaną na

budownictwo mieszkaniowe.
Na osiedlu przy ulicy 22-go
Lipca przewiduje się oddanie
mieszkań dla około 160 ro­
dzin. Załogi przedsiębiorstw
budowlanych przystąpią też
do zagospodarowania placu
pod nowe osiedle mieszka­
niowe w centrum Puław,
gdzie stanie siedem dużych
bloków. Łączna wartość te­
gorocznych inwestycji miej­
skich w Puławach wyniesie
około 90 min zł.

BERLIN (PAP)
Opublikowany w dzienniku

„Neues Deutschland” pełny
tekst orędzia N. S. Chruszczo­
wa wywołał wielkie zaintere­
sowanie obywateli NRD.
„Neues Deutschland” poświę­
ca orędziu artykuł wstępny,
w którym podkreśla się, że
nowa pokojowa inicjatywa
ZSRR nadaje polityczny ton
całemu 1964 r. Wyrzeczenie
się stosowania siły przy roz­
wiązywaniu spornych proble­
mów terytorialnych — pod­
kreśla dziennik — byłoby
ważnym przejawem dobrej
woli i ułatwiłoby w znacznym
stopniu
kroków
jenia.

dokonanie dalszych
w kierunku rozbro-

(PAP)
opubJi-

miej-

N. S. Chruszczowa, dając mu

jako tytuł następujący cytat:
„Spory między państwami w

kwestiach terytorialnych —

to pożywka dla militaryzmu”.
Dziennik „Borba” pisze w ar­
tykule poświęconym nowym
propozycjom rządu radziec­
kiego: „Orędzie szefa rządu
radzieckiego do szefów państw
(rządów), w którym wysunię­
ta jest propozycja zawarcia
międzynarodowego porozu­
mienia o wyrzeczeniu się sto­
sowania siły w rozwiązywa­
niu sporów terytorialnych . i
granicznych, jest krokiem
szczególnej wagi. Orędzie to
stanowi poparcie wszelkich
wysiłków zmierzających do
dalszej poprawy stosunków
międzynarodowych”.

Szczytowy
okres

WARSZAWA (PAP)
W niedzielę 5 bm. w ostatnim dniu pobytu w Polsce

I sekretarza KC KPZR przewodniczącego Rady Mini­
strów ZSRR N. S. Chruszczowa oraz zastępcy członka
Prezydium KC KPZR I sekretarza Komitetu Centralne­
go KP Białorusi K. T. Mazurowa, na cześć gości odbył
się obiad, w którym udział wzięli: I sekretarz KC PZPR
Władysław Gomułka, przewodniczący Rady Państwa
Aleksander Zawadzki, prezes Rady Ministrów Józef Cy­
rankiewicz, członkowie Biura Politycznego KC PZPR:
Zenon Kliszko, Ignacy Loga-Sowiński, Adam Rapacki 1
Marian Spychalski.

TEHERAN
Dzienniki irańskie

kowały na czołowych
scach szczegółowe streszcze­
nie orędzia N. S. Chruszczo­
wa, podając jego treść spe­
cjalnym składem czcionek.

RIO DE JANEIRO (PAP)
Prasa brazylijska publiku­

je na czołowych miejscach
wiadomość o wręczeniu przez
ambasadora ZSRR w Brazy­
lii tekstu orędzia premiera
N. S. Chruszczowa prezyden­
towi Goulartowi. „ZSRR pro­
ponuje międzynarodowy układ
przeciwko stosowaniu siły
przy rozwiązywaniu konflik­
tów terytorialnych” — pod­
kreśla w nagłówku dziennik
„Ultima Hora”. „Diaro de No-
ticiaś” zamieszcza informację
o wręczeniu tekstu orędzia
pod nagłówkiem: „Chruszczów
proponuje
rzekł się
publikują
nie tekstu

inwestycji
w »Ursusie«

aby wy-
Dzienniki
streszcze-

światu,
broni”,
również
orędzia.

ATENY (PAP)
Cała prasa grecka zamie­

szcza podstawowe tezy orę­
dzia .N. S. Chruszczowa, ko­
mentarze własne oraz odgłosy
prasy światowej w tej spra­
wie. „Premier radziecki pro­
ponuje zawarcie nowego mię­
dzynarodowego układu o re­
gulowaniu sporów granicz­
nych między państwami” —

podkreśla w nagłówku dzien­
nik „Ea”. „Zachód uważnie
studiuje nową pokojową ini­
cjatywę Chruszczowa”, „Wy­
rzeczenie się stosowania siły
w rozwiązywaniu sporów te­
rytorialnych” — takimi pod­
tytułami zaopatrzona jest in­
formacja w dzienniku „Mes-
simwririi”. Dziennik „Awgi”
pisze m. in.: „Orędzie Chru­
szczowa jest początkiem no­
wego dialogu między Wscho­
dem i Zachodem. Chruszczów,
który kroczy zawsze pierw­
szy w awangardzie walki o

zachowanie pokoju, o zapo­
bieżenie wojnie jądrowej, pod­
jął nową inicjatywę zmierza­
jącą do rozładowania napię­
cia międzynarodowego. Przy­
jęcie jego propozycji
pisanie odpowiedniej
miałoby olbrzymie
nie”.

BUDAPESZT (PAP)
Centralne dzienniki węgier­

skie zatytułowały swe arty­
kuły wstępne, poświęcone no­
wej pokojowej inicjatywie
rządu radzieckiego, następu­
jącymi nagłówkami: „Świeży
wiatr”, „Realistyczny opty­
mizm”, „Pokojowy pian Mo­
skwy”. „Nepszabadsag” pod­
kreśla, że szef rządu radziec­
kiego raz jeszcze wzywa mo­
carstwa zachodnie do złago­
dzenia napięcia zgodnie z

pragnieniami narodów całego
świata. N. S. Chruszczów nie
tylko mówi o pokoju — wska­
zuje dziennik — lecz wysu­
wa również konkretne pro­
pozycje. 4

Bieg historii — pisze w ar­
tykule wstępnym „Nepsza-
wa” — potwierdza słuszność
propozycji N. S. Chruszczo­
wa. Wojny zaczynały się naj­
częściej od sporów granicz­
nych. Dlatego też wysunięte
przóz premiera radzieckiego
propozycje spotykają się z po-

miłują-

WARSZAWA (PAP). Bardzo

szybkie tempo wzrostu produkcji
ciągników rolniczych postawiono
przed załogą zakładów mecha­
nicznych w Ursusie. W rqku
bież, mają one wypuścić już 17

tys. traktorów ,,Ursus C-328” w

1965 — tyleż „Ursusów” i 3 tys.
45-konnych „Zetorów 40-11” a w

latach następnej pięciolatki dojść
do liczby 60 tys. ciągników obu
marek rocznie.

Tempo to dyktuje konieczność

intensywnej rozbudowy zakła­
dów. I właśnie rok 1964 będzie
pod tym względem „szczytowym”
zarówno dla inwestora, jak i wy­
konawców.

Nakłady inwestycyjne na

budowę i modernizację ZM
sus” wyniosą w roku bież. ok.
55' min zł, i są ponad 2-krotnie

wyższe, niż w roku poprzednim.
Jedną trzecią tej sumy przezna­
cza się na roboty budowlano-
montażowe przy wznoszeniu i-

wych obiektów i rozbudowie sta­
rych, a pozostała część — na za­
kup oraz montai nowych ma­
szyn 1 urządzeń.

roz-

„Ur-

Uczestniczyli również I-se­
kretarz KW PZPR w Olszty­
nie Stanisław Tomaszewski i
przewodniczący Prezydium
WRN — Olsztyn Marian Go­
towiec.

Obecny był ambasador ZSRR
w Polsce Awierkij Aristow.

Spotkanie odbyło się w bar­
dzo serdecznej i przyjaciel­
skiej atmosferze.

W godzinach wieczornych
goście opuścili woj. olsztyń­
skie, udając się do Warsza­
wy.

Pożegnanie nastąpiło na

Dworcu Gdańskim w Warsza­
wie. N. S. Chruszczowa i K.
T. Mazurowa żegnali: Włady­
sław Gomułka, Aleksander
Zawadzki, Józef Cyrankie­
wicz, Stefan Jędrychowski,
Zenon Kliszko, Ignacy Loga-
Sowiński, Edward Ochab, A-
dam Rapacki, Marian Spy­
chalski, Bolesław Jaszczuk,
członkowie rządu, kierownicy
wydziałów Komitetu Central- .

nego, liczne grono wybitnych
działaczy partyjnych i pań­
stwowych.

Obecni byli członkowie am­
basady ZSRR w Polsce.

W podróży do granic pań­
stwa gościom towarzyszyli

członkowie Biura Polityczne­
go KC PZPR Ignacy Loga-
Sowiński i Adam Rapacki
oraz wiceminister spraw we­
wnętrznych Franciszek Szlach­
cic.

Do granicy towarzyszył
również ambasador ZSRR w

Polsce Awierkij Aristow.

parciem wszystkich
cych pokój ludzi.

(PAP)
szeroko

SOFIA
Prasa bułgarska

komentuje orędzie N. S. Chru­
szczowa. „Rabotniczesko Dę­
ło” podkreśla w artykule
wstępnym, że propozycje N.
S. Chruszczowa, to „nowina
numer jeden” dla naszej pla­
nety, która spotkała się z głę­
bokim zrozumieniem opinii
światowej.

i pod-
umowy
znacze-

(PAP)BELGRAD

„Politika” zamieściła ob­
szerne streszczenie orędzia

Oddziały południowo-wiet-
namskie prowadzą przy współ­
udziale amerykańskich heliko­
pterów akcje przeciwko party­
zantom. Po obaleniu rządów
Diema nic się pod tym wzglę­
dem nie zmieniło. Nadal trwa­
ją akcje pacyflkacyjne pod o-

pieką amerykańską i przy u-

dziale amerykańskich dorad­
ców, żołnierzy 1 lotnictwa. Ale

wszystkie wysiłki nie dają re­
zultatów — partyzanci polud-
niowo-wletnamscy nadal wal­
czą 1 osiągają sukcesy. Pod ich

kontrolą znajduje się więk­
szość terytorium Południowego
Wietnamu.

Na zdjęciu: oddziały połud­
niowe w czasie akcji przeciw
partyzantom ugrzęzły w bag­
nach. Amerykańskie helikop­
tery ewakuują żołnierzy po
kolejnej akcji antypartyzanc-

Fot. CAF

Mróz i śnieg w Iranie

KAIR (PAP)
Z Teheranu donoszą, że na pół­

nocy Iranu wystąpiły znów silne

opady śniegu. W Bender-Abbas

temperatura spadła do minus 29

stopni mrozu. Zużycie nafty, któ­
rą m eszkańcy Teheranu opalają
pomieszczenia, wzrosło w ostat­
nich dniach z 301 tys. litrów do
3 i pół miliona litrów dziennie.

W „Lajkoniku
wylosowano następujące

liczby:
27, 32, 23, 40, 34

dodatkowa 47.

Karolinka

35, 21, 11, 3,
dodatkowa 12.

Końc. band. 63.307

Wyższy poziom
pracy wychowawczej

Przed VIII Krajowym Zjazdem ZNP

WARSZAWA (PAP)
Z udziałem ok. 600 delegatów reprezentujących blisko

350 tys. rzeszę członków Związku Nauczycielstwa Polskie­
go obradować będzie w War szawie w drugiej połowie
stycznia 1964 r. VIII Krajowy Zjazd ZNP. Zjazd dokona o-

ceny działalności związku w ciągu ostatnich 3 lat
ustali główne kierunki dalszej pracy.

oraz

o-.

okresie i zagadnie-
które

obrad

O działalności ZNP w

statnim
niach,
miotem
się zjazdu
przedstawiciela
ZNP — Józef. Kwiatek.

Zjazd odbywać się będzie
— podkreślił prezes ZNP —

pod hasłem szerszego udziału
wszystkich nauczycieli w

podnoszeniu na wyższy po­
ziom pracy wychowawczej
szkół i wprowadzaniu w ży­
cie reformy szkolnej.

W ciągu ostatnich 3 lat
ZNP czynnie uczestniczył w

zapoznawaniu ogółu nauczy­
cielstwa z uchwałami VII i

będą przed-
zbliżającego

poinformował
PAP prezes

XI ..plenum KC PZPR,
przygotowaniu ustawy o

woju oświaty i wychowania,
a także nowych programów
i podręczników, współdziała­
jąc w tym zakresie z Mini-

w

roz-

jąc w tym zakresie
sterstwem Oświaty.

Na podkreślenie
je dorobek związku
dżinie dokształcania
naieniia zawodowego
cieli, przygotowania ich
realizacji nowych
metod nauczania.

Ważną dziedziną
w ciągu ostatnich

były i będą nadal

cjalno-bytowe nauczycieli wśród

których, szczególnie wiele miej­
sca zajmują zagadnienia popra­
wy warunków mieszkaniowych.
W tym zakresie odnotować mo­
żna ostatnio pewne osiągnięcia.
Członkowie ZNP otrzymali w

latach 1961—1963 ponad 26.800 mie­
szkań z budownictwa rad naro­
dowych, w nowo utworzonych
budynkach szkolnych oraz z bu­
downictwa spółdzielczego i in­
dywidualnego. Pozwoliło to

zaspokojenie części potrzeb; sy­
tuacja mieszkaniowa poważnej
liczby nauczycieli jest jednak
nadal trudna. Zarząd Główny
ZNP, kontynuując starania o Jej
poprawę, uzyskał dotację w wy­
sokości 10 min zł na pożyczki dla
Członków ZNP przystępujących
do budowy mieszkań spółdziel­
czych. Wiele inicjatywy wykazu­
ją ogniwa ZNP w organizowaniu
różnych form samopomocy (po­
życzki, zapomogi dla emerytów
itp.), której ogólna wartość pie­
niężna zamyka się sumą 46,6 min

złotych.
Ogniwa związkowe mają rów­

nież duże osiągnięcia w zakresie

organizowania wczasów i lecz­
nictwa. W okresie ostatnich 3
lat z wczasów i wypoczynku
skorzystało za pośrednictwem
związku ok. 164 tys. osób. ZNP

buduje własne domy zdrowia, sa­
natoria i ośrodki wczasów ro­
dzinnych. W roku ub. oddano
m. in. do użytku sanatorium nau­
czycielskie w Ciechocinku,
stadium budowy znajdują
domy zdrowia w Nałęczowie
Piwnicznej.

zasługu-
w dzie-

i dosko-
nauczy-

do
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ZNP
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(p) • W mieście Albany
(stan Georgia — USA) 11 u-

czestników marszu pokoju a-

resztowanych przez miejsco­
we władze za ,,naruszenie
rozporządzeń”, kontynuuje
głodówkę protestacyjną, która
trwa już 2 tygodnie.

0 5 stycznia zamknięta zo­
stała radziecka wystawa fo­
tograficzna w Pekinie. Wysta­
wa była zorganizowana zgod­
nie z planem współpracy kul­
turalnej między ZSRR i Chi­
nami na rok 1963.

• W Atenach podano do

wiadomości, że 8 stycznia roz-

pocznie się plenarne posiedze­
nie Komitetu administracyj­
nego greckiej lewicy demo­
kratycznej EDA. Na plenum
omawiane będzie zagadnienie
organizacji i przeprowadzenia
przez partię kampanii w

związku z wyborami do par­
lamentu, które odbędą się 16

lutego br.

• W artykule redakcyjnym
angielski dziennik „Obseryer”
podkreśla potrzebę współpra­
cy między ZSRR i USA dla
zachowania pokoju.

• Delegacja radziecka prze­
bywająca na Kuble z okazji
rocznicy zwycięstwa Rewolu­
cji, rozpoczęła podróż po kra­
ju. s

• Angielski minister obro­
ny, który odbywa podróż po
krajach Dalekiego i Bliskiego
Wschodu przybył do Kuala

Lumpur, gdzie rozpoczął roz­
mowy z przywódcami Malaja-
zji. Przypuszcza się, iż oma­
wiać się będzie tam sprawy u-

mocnienia obronności federa­
cji.

• Do NRF przybył premier
Konga, C. Adoula. Oficjalnie
podano do wiadomości, że wi­
zyta jego ma charakter pry­
watny. Prasa zachodnionie-
miecka podkreśla jednak, te

wizyta ma na celu umocnienie

więzi politycznej 1 ekonomicz­
nej między Bonn 1 Leopold-
ville.

• 4 stycznia nastąpiło w Al­
gierze uroeayste otwarcie Do­
mu Przyjaźni Algiersko-Ku-
bańskej. Z tej okazji przemó­
wienie wygłosił prezydent Al­
gierii Ben Bella. Poświęcone
ono było solidarności narodu

algierskiego s kubańskim.
• Na mocy dekretu prezy­

denta Iraku gen. El Batir

zwolniony został z funkcji wi­
ceprezydenta Republiki Irac­
kiej. Ten sam dekret kasuje
stanowisko wiceprezydenta Re­
publiki.

• Były imam Omanu Gha-
leb Ibn Ali oświadczył na

konferencji prasowej w Kai­
rze, że jeśli Anglia nie za­
przestanie agresywnej dzia­
łalności przeciwko Omanowi,
wówczas zwróci się on z ape­
lem do krajów arabskich, by
dostarczyli ochotników do
walki wyzwoleńczej o Oman.

• 5 bm. dzieci wsi Piecowo
wo (pow. Złotów) otrzymały
szkolę - pomnik Tysiąclecia.
Szkoła posiada 6 izb lekcyj­
nych, 3 gabinety specjalisty­
czne oraz salę gimnastyczną.

q Miasto Stopnica na Kle-

lecczyźnie obchodziło 5 bm.

jubileusz 600-lecia nadania

praw miejskich. Z tej okazji
w budynku szkoły odsłonięta
została tablica pamiątkowa ku
czci Jana ze Stopnicy profe­
sora Uniwersytetu Jagielloń­
skiego.
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[Bezrobocie wśród młodzieży USA

Prezydent Johnson
Oświadczenie stałego
sekretarkitu organizacją

solidarności krajów
Azji i Afryki

KAIR. Amerykańska VII flota
zawsze była irórHem napięcia w

zachodniej części Pacyfiku, zaw­
sze stanowiła narzędzie poparcia
udzielonego reżimom marionet­
kowym, narzędzie dławienia ru­
chu narodowo-wyzwoleńczego —

głosi oświadczenie stałego sekre­
tariatu organizacji solidarności
krajów Azji i Afryki. Plany USA
przerzucenia swej floty na Ocean
Indyjski zagrażają pokojowi i bez­
pieczeństwu krajów południowo-
wschodniej Azji.

Stały sekretariat wezwał swe

komitety krajowe, by począwszy
od 20 stycznia przeprowadziły w

swych krajach tydzień walki
przeciwko planom USA przerzu­
cenia VII floty na Ocean Indyj­
ski.

zaniepokojony
stanem zdrowia młodych Amerykanów

Przeszło milion gości
demokratycznego Berlina

BERLIN. Jak informuje agen­
cja ADN, w niedzielę rano liczba
gości z zachodniego Berlina, któ­
rzy skorzystali z przepustek, by
odwiedzić swych krewnych w sto­
licy Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej, przekroczyła mi­
lion.

Niedziela była ostatnim dniem
ważności porozumienia o prze­
pustkach osiągniętego między
rządem NRD a senatem Berlina
zachodniego.

NOWY JORK (PAP)
Bezrobocie, a zwłaszcza bezrobocie wśród młodzieży,

jest nadal dla Stanów Zjednoczonych problemem go­
spodarczym „nr 1”. Jak oświadczył w sobotę minister
pracy USA Wiliard Wirtz, w ubiegłym roku bezrobocie
wśród młodzieży wzrosło o 5 proc. Obecnie 17 proc,
dziewcząt i chłopców w wieku 20 lat i mniej nie może
znaleźć pracy.

Wirtz powiedział, że należy
spodziewać się zaostrzenia
problemu bezrobocia. W roku
bieżącym na rynku pracy znaj­
dzie się 1.600 tys. dziewcząt i
chłopców, podczas gdy po­
ziom zatrudnienia obniży Się
w wyniku dalszej mechani­
zacji i automatyzacji.

Mówiąc o przyczynach bez­
robocia w przeszłości mini­
ster pracy zauważył, że w

naszym stuleciu w każdym
dziesięcioleciu występowały

na zmianę albo wojna, albo
rozwój przemysłowy. W o-

becnym dziesięcioleciu, jąk
się wydaje, wojny nie będzie.
Jednakże prpblem polega na

Doniosły krok na drodze
do utrwalenia pokoju

MOSKWA. „Doniosły krok na

drodze utrwalenia pokoju” — pod
takim tytułem ukazał się w nie*
dzielę w dzienniku „Prawda” ar­
tykuł wstępny nawiązujący do o-

statnich propozycji pokojowych
wysuniętych przez przewodniczą­
cego Rady Ministrów ZSRR N. S.
Chruszczowa.

Papież
Paweł VI

Dziś i jutro gospodarki
polskiej

MOSKWA. Dziennik „Prawda”
zamieścił w niedzielę wywiad u-

dzielony przez członka Biura Po­
litycznego KC PZPR, przewodni­
czącego Komisji Planowania Ste­
fana Jędrychowskiego warszaw­
skiemu korespondentowi dzien­
nika J. Makarenko,

Wzrastn liczoa zabitych
w kata irofie Kole|owej
BELGRAD. Jak podaje agencja

Tanjug w sobotę wieczorem, w

katastrofie kolejowej, jaka wy­
darzyła się w pobliżu miejscowo­
ści Jajinci, śmierć poniosło 61 o-

sób, a cięższe lub lżejsze rany od­
niosły 162 osoby. Istnieje obawa,
że liczba śmiertelnych ofiar
wzrośnie.

w Izraelu
RZYM (PAP). W drugim

dniu swej pielgrzymki do Zie­
mi Świętej Papież Paweł VI

przekroczył granicę Izraela
witany serdecznie przez lud­
ność.

Papież wyjechał w niedzielę
rano z jordańskiej części Je­
rozolimy gdzie spędził noc.

Prezydent Izraela Zalman Sza-
zar, członkowie rządu izrael­
skiego i członkowie korpusu
dyplomatycznego witali pa­
pieża w odległości 5 km od
granicy jordańskiej na dzie­
dzińcu muzeum archeologicz­
nego w Megiddo.

Z Megiddo Papież udał »ię
do Nazaretu. Tu w kościele
Zwiastowania, którego budo­
wa nie została jeszcze ukoń­
czona odprawił on mszę. Koś­
ciół ten wznoszony jest w

miejscu gdzie według podania
archanioł Gabriel zwiastował
Marii narodziny Chrystusa.

tym, te nie ma znacznego
rozwoju przemysłowego.

Raport ministra Wirtza o-

głcszony w sobotę ujawnia
niepokojącą sytuację, jeśli
chodzi o zdrowie i poziom u-

mysłowy młodzieży amery­
kańskiej. W roku 1962 na

306.000 młodych Amerykanów
w wieku lat 18, którzy podda­
ni zostali badaniom, 49,8 proc,
uznanych zostało za niezdol­
nych do pełnienia służby
wojskowej. „Ustalono —

stwierdza raport — że mło­
dzież ta ma takie ułomności
fizyczne, taki poziom umy­
słowy lub moralny, iż nie
nadaje się do odbycia prze­
szkolenia wojskowego i po­
myślnego odbycia służby”.
Raport zaznacza, że przypu­
szczalnie wiele z tych
natknie się na te same

poty szukając pracy.

Według doniesień z

szyngtonu prezydent Johnson
wyraził zaniepokojenie z po­
wodu danych zawartych w

raporcie Wirtza. „Głównym
powodem tego, że młodzież
ta nie odpowiada stawianym
wymogom, jeśli chodzi o roz­
wój fizyczny i umysłowy, jest
nędza” — oświadczył John­
son.

Prezydent USA wezwał mi­
nistrów pracy i zdrowia do

opracowania programu pomo­
cy dla tej młodzieży „w ra­
mach istniejących możliwo­
ści”.

osób
kło-

Wa-

Delegacja baptystów
W Moskwio

MOSKWA. Do Moskwy przyby­
li w tych dniach delegacja bap­
tystów z prezesem amerykańskiej
konwencji baptystów, Haroldem
Stassenem na czele. W sobotę de­
legacja opuściła stolicę ZSRR, u-

dając się w kilkudniową podróż
po kraju, podczas której odwiedzi
Leningrad, Baku 1 Tbilisi.

Wzrost siły partyzantki
południowowietnamskiej

LONDYN. Jak potlaje agencja
Reutera, amerykański rzecznik
wojskowy w Sajgonie oświadczył
4 ta., te Istnieją oznaki, iż Viet-
cong (patriotyczna partyzantka
południowowietnamska — red.)
reprezentuje obecnie większą siłę,
jest lepiej uzbrojony I lepiej zor­
ganizowany niż przed rokiem.

Rzecznik dodał, iż obecnie więk­
sza liczba partyzantów zorganizo­
wana jest w regularnych jednost­
kach.

Odnaleziono

włos z brody
Mahometa

DELHI (PAP). — Premier
Dźammu i Kaszmiru Stamsud-
din oznajmił w sobotę, że od­
naleziono relikwię muzuł­
mańską — włos z brody twór­
cy islamu proroka Mahometa.

Jak wiadomo, relikwia ta
skradziona została z meczetu
Hasradbala na przedmieściu
Szrinagaru, stolicy Kaszmiru.

Incydent ze zniknięciem tej
relikwii muzułmańskiej był
wykorzystany przez określone
koła jako pretekst dla roznie­
cania nastrojów antyindyj-
skich w Pakistanie 1 waśni re­
ligijnych wśród ludności Kasz­
miru.

Doniosła propozycja
Na progu nowego roku — roku nadziei

na utrzymanie pokoju i zapobieżenia
nowej wojnie — premier N. Chru­

szczów wystosował orędzie do szefów rzą­
dów i państw całego świata, które jest
krokiem milowym pokojowej ofensywy
państw socjalistycznych.

Właśnie na przełomie 1963 i 64 roku
świat cały spotkał się z jakże ważnymi
posunięciami obozu socjalistycznego.
Pierwszym z nich była jednostronna, po­
ważna redukcja budżetu wojskowego i
stanu liczebnego radzieckich sił zbroj­
nych.

Drugą
wy plan
wyścigu
rozbrojeniowych — przedstawiony przed
kilku dniami przez 1 sekretarza KC PZPR
tow. Władysława Gomułkę.

Orędzie premiera Chruszczowa to trze­
cia ważna inicjatywa pokojowa. W pro­
pozycjach tych jest mowa o zawarciu
międzynarodowego porozumienia, o wy­
rzeczeniu się przez państwa stosowania
siły w celu rozwiązywania sporów tery­
torialnych i kwestii granicznych.

Doniosłość propozycji jest zrozumiała i
bliska wszystkim ludziom całego świata.
Może szczególnie narodom Europy idee
orędzia noworocznego Chruszczowa są
bliskie. Nie będzie cienia przesady, jeśli
powiem, że nam, Polakom, słowa orędzia
zapadły głęboko do serc i umysłów. Kraj
nasz niszczony był na przestrzeni wieków,
właśnie przez te wszystkie siły, które za
cel swojej polityki stawiały wszelkiego
rodzaju roszczenia terytorialne, i kultu­
ralne.

Ostatnie lata historii naszego narodu są
jak najdobitniejszym przykładem tych
wszystkich tez, które znalazły się w*orę-
dziu premiera Chruszczowa. Zachłanny
apetyt niemieckich imperialistów i mili-
tarystów dał się nam w sposób okrutny
we znaki w czasie drugiej wojny świato-

doniosłą propozycją stal się no-

zmierzający do zahamowania
zbrojeń i dalszych rokowań
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Mściwość
zbrodniarza

Jednakże wydaje mi się,
że rytm całodziennej pra­
cy sprawozdawcy praso­

wego ma w sobie coś z

autora przeglądu prasy.
Albowiem przeglądnięcie
kilku tygodników ukazuje
zmierzchy i narodziny po­
mysłów, koncepcji, które
nie zawsze przecież muszą
być najlepsze, ale zgodnie
z założeniem reporterskim
są odbiciem życia. Dlatego
też w pierwszym ponowo-
rocznym przeglądzie prasy
należy zwrócić uwagę na

artykuł Jana Gajewskiego
w drugim tegorocznym nu­
merze „Kultury” pt.

wem i oddziaływaniem ro­
dziny. Mają większe szan­
se niż dawniej do różnoro­
dnych kontaktów ze środo­
wiskiem pozarodzinnym, są
mniej poddani, bardziej kry
tyczni i samodzielni. Szyb­
ciej się rozwijają biologicz­
nie i psychicznie. Śtąd ko­
nieczność dobrego rozezna­
nia w środowisku dziecka
oraz w etapach i tempie
rozwoju dziecka”. Na tej
samej stronie ósmej „Fak­
tów i Myśli” kończy się ar­
tykuł Henryka Wandow-
skiego „W kolejce na sza­
fot”, a tam autor wyraźnie
mówi, że metoda „spycho-
techniki” w wychowaniu
młodzieży, metoda spycha­
nia wszystkiego na szkołę,
jest krótkowzroczna.

BOLZANO (ZAP). Według
oświadczenia policji włoskiej
40-letni obywatel NRF nazwi­
skiem Knoll, zaaresztowany
pod zarzutem przygotowywa­
nia zamachu bombowego na

pomnik żołnierzy włoskich w

Burgeis, jest byłym zbrodnia­
rzem wojennym i odsiadywał
karę więzienia w Bolzano za

udział w rozstrzelaniu dzie­
sięciu Włochów w dniu 2 ma­
ja 1945 roku w miejscowości
Laas. Sądzony po wojnie przez
sąd przysięgłych w Bolzano,
Knoll skazany został na karę
trzydziestu lat więzienia, z

których odsiedział jedynie sie­
dem lat, po czym wysiedlono
go z Włoch. Wyrok i kara, a

zwłaszcza amnestia nie speł­
niły jednak roli wychowaw-

czej wobec byłego hitlerow­
skiego zbrodniarza wojennego.
Przeciwnie nawet, w paździer­
niku br. Knoll wziął udział w

zamachu bombowym na pom­
nik postawiony w Laas dla
uczczenia pamięci zamordo­
wanych przez niego Wło­
chów! Rozzuchwalony powo­
dzeniem przygotowywał się do
nowego zamachu, w czym
przeszkodziła mu włoska po­
licja.

Sytuacja na Cyprze
znów zaostrzona,
odjęciu: Patrole

tyjskie na ulicach

kozji.
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»stajni zarodowych«
Wprowadzenia nowego kur­

su „polityki biologicznej” do­
maga się w serii artykułów
ostatni ubiegłoroczny numer

neohitlerowskiego periodyku
zachodnioniemieckiego „Na­
tion Europa". Dla podparcia
swych alarmistycznych we­
zwań
białej"
między innymi następującą
opinię z czasopisma ziacho-
dnioniemieckiego „Das Fun­
dament, die Familie”;

„Fakt, że zmuszeni je­
steśmy zatrudniać 600 000

obcokrajowców — którzy
są drożsi niż pracownicy
miejscowi i narażają stru­
kturę społeczeństwa na

różne trudne problemy —

powinien pobudzić nas do

myślenia. Błędy polityki
rodzinnej akcentują się ze

szczególną wyrazistością,
jeśli weźmie się pod uwagę
fatalne lekceważenie bu-

do „ratowania rasy
periodyk przytacza

„O mozole

urzeczywistniania"
Materiał w zasadzie do­

tyczy problemów gospodar­
czych, mówi o polityce spo­
łecznej, o głównych liniach
działania politycznego —

zawartych w „Przemówie­
niach” Władysława Gomuł­
ki (Książka i Wiedza). Cy­
tat omówienia Gajewskie­
go: „Gospodarka nasza roz­
wija się stale, wzrost prze­
mysłu dokonuje iście rewo­
lucyjnych zmian w obliczu
kraju i w życiu jego mie­
szkańców. To niezbita pra­
wda, ale zarazem niecier­
pliwość naszych serc i na­
szych potrzeb domaga się
szybszego marszu”.

Wesoło i kolorowo

wygląda rok 1964 ogląda­
ny oczyma reporterów„Świata”. Lucjan Wolanow­
ski — drugi odcinek repor­
tażu z Nowej Zelandii, E-
dward Mach — Węgierskie
podziemne miasto win: Bu-
dafok, fotoreportaż Gar-
rubby „Świat się bawi”,
archeologiczny reportaż
Kazimierza Dziewanow­
skiego z Egiptu, reportaż
Nowakowskiego i Rago z

turkmeńskiej wytwórni
dywanów, pozdrowienia z

Ferrary, autorstwo Zofii
Chądzyńskiej.

Flektronowe maszyny
cyfrowe

Roman Burzyński w 978
numerze „Przekroju” prze­
prowadził wywiad z rekto­
rem Uniwersytetu Warsza­
wskiego prof. dr Stanisła­
wem Turskim na temat e-

lektronowych maszyn cy­
frowych. Bardzo istotna
część wypowiedzi rektora
dotyczy programowania
maszyny. Chodzi o to, że
„człowiek nakręcający nu­
mer telefonu musi znać
program, ale może nie wy­
znawać się na urządzeniach
automatycznej centrali te­
lefonicznej...” Profesor do­
dał tutaj: „Ta sprawa nie­
mal ludzi przeraża. Ale tak
się dzieje tylko dlatego, że
często ludzie nie znają za­
gadnienia. Jestem przeko­
nany o tym, że zasad pro­
gramowania na tzw. auto-
kodach można nauczyć każ­
dego człowieka z wykształ­
ceniem średnim w ciągu o-

koło 4 do C tygodni nauki”.

(Olg. Jędrz.)

wej. Jeszcze dziś rząd boński na wszelkie
sposoby stara się wpoić swoim obywate­
lom ducha rewanżu i odwetu. Granica
na Odrze i Nysie Jest atakowana codzien­
nie w wystąpieniach oficjalnych i nieofi­
cjalnych polityków zachodnióniemiec-
kich.

Właśnie zagadnieniom rewizjonizmu za-
chodnioniemiec kiego poświęcił premier
Chruszczów szczególną uwagę w swym
orędziu. „Pretensje terytorialne należy
zdecydowanie odrzucić jako niezgodne z
interesami pokoju. Z roszczeń takich mo­
że przecież wyniknąć tylko nowa wojna
światowa." Słowa te zawarte są w orę­
dziu i wskazują właśnie na „oddzielną
grupę roszczeń" jaką stanowią „żądania
odwetowych kół pewnych państw, które

były agresorami II wojny światowej.’’
Wiele również uwagi poświęca tow.

Chruszczów sporom terytorialnym, jakie
istnieją między różnymi krajami na róż­
nych kontynentach. Przede wszystkim
można tu mówić o zagmatwanych
wach granicznych, pozostawionych
kolonizatorów nowo wyzwolonym
stwom.

Z kolei jest mowa o roszczeniach
torialnych związanych z ostatecznym u-

wolnieniem się od jarzma kolonialnego
lub obcej okupacji. Roszczenia takie są
całkowicie uzasadnione.

Za realnością propozycji premiera ra­
dzieckiego przemawia fakt, iż w ostatnich
latach w życiu międzynarodowym na­
gromadziło się dużo doświadczeń w dzie­
dzinie zążegnania konfliktów międzyna­
rodowych drogą pokojową. Oczywiście,
postawa krajów socjalistycznych możz
mieć duży wpływ na tych wszystkich re­
alnie myślących polityków na Zachodzie,
ale dążenia społeczeństw krajów kapita­
listycznych mogą wywrzeć decydujący
wpływ na przyjęcie propozycji jakie pły­
ną ze Wschodu.

ARTUR PODKOWA

Na budowle rurociągu ga­
lowego Buchara — Ural.

Prawie dwutysięczno-kilo-
metrowa nitka gazociągu łą­
czącego przebogate złoża ga­
zu ziemnego w Uzbekistanie

■ hutami Magnitogorska —

— rozpoczyna się wśród pla­
sków Azji Środkowej 1 koń­
czy się w brzozowych zagaj­
nikach koło Czelabińska. Co
roku przepłynie gazociągiem
ponad 7 mld m’ „błękitnego
paliwa”, które musi być dos­
tarczone bez jakichkolwiek
zanieczyszczeń oraz całkowicie
osuszone. W tym celu na tra­
sie gazociągu Istnieją specjal­
ne zbiorcze stacje pomp i ko­
lektory gazu.

Na zdjęciu: gazociąg prze­
kracza rzekę Amu-Darię — sze­
roką tu na 390 metrów —zawie­
szony na podporach 78-raetro-
wej wysokości. Montaż lin

nośnych gazociągu był nie la­
da wyczynem ekwilibrystycz-
nym. Fot. CAF

RIO DE JANEIRO (PAP).
„Brazylia odrzuca jakiekol­
wiek sankcje przeciwko Ku­
bie”, „Brazylia bronić będzie
prawa do samoókreślenia w

czasie dyskusji w Organizacji
Państw Amerykańskich nad
problemem Kuby” — pod taki­
mi nagłówkami dzienniki bra­
zylijskie „Diario de Noticias” i
„Jornal do Brasil” informują o

naradzie prezydenta Joao
Goularta z ministrem spraw
zagranicznych Araujo Castro.
W czasie tej narady omawiano
stanowisko jakie zajmie Bra­
zylia na najbliższej konferen­
cji Organizacji Państw Ame­
rykańskich.

Prezydent i minister spraw
zagranicznych — pisze „Jornal
do Brasil” postanowili, że Bra­
zylia stać będzie na dotych­
czasowym stanowisku, to zna­
czy bronić będzie zasad samo-

określenia i nieingerencji.

programu

rewizjonistycznego
Organizacje rewizjonistycz­

ne w NRF wystąpiły ostatnio
z projektem powołania katedr
„nauki o wschodzie” (Ostkun-
de) przy wszystkich wyższych
szkołach pedagogicznych w

NRF. Propozycja ta spotkała
się z przychylnym przyjęciem
na terenie poszczególnych
„krajów”, gdzie zdołali już u-

gruntować swoje wpływy re­
ferenci poszczególnych ziom-
kostw. Katedry „nauki o

wschodzie” przy wyższych
szkołach pedagogicznych mają
szkolić przede wszystkim nau­
czycieli szkół powszechnych
w NRF.

Nowa ofensywa ekspertów
wschodnich w szkolnictwie ma
— według informacji wycho­
dzących w Frankfurcie n. M.
zeszytów dokumentacyjnych
„Neue Kommentare” — roz­
łożyć na dłuższy etap osiąg­
nięcie celów rewizjonistycz­
nych i ma „zakonserwować” w

młodej generacji program re­
wanżu.

W związku z tym piszą
„Neue Kommentare”: „Mło­
da generacja, która nie prze­
żyła okrucieństwa i prze­
stępstw ery hitlerowskiej,
cierpień, doli wojennej i jej
następstw, generacja, która w

szkole i domu rodzicielskim
informowana jest skąpo, a

nierzadko w sposób wypaczo­
ny o okresie nazistowskim, o

wojnie, winie wojennej i jej
następstwach, może być łatwo
wprowadzona w błąd i skiero­
wana na drogę, po której du­
ża część naszego narodu kro­
czyła śladami przestępczej kli­
ki hitlerowskiej.”

„Neue Kommentare” prze­
strzegają wreszcie, by w

związku z projektem powoła­
nia katedr „Ostkunde” przy
wyższych szkołach pedagogi­
cznych nie bagatelizować nie­
bezpieczeństw stąd wypływa­
jących. (ZAP)

downłctwa mieszkaniowe­
go dla młodych mał­
żeństw. Jedna z ankiet

wykazała, że 90 proc, mło­
dych małżeństw chciałoby
mieć dzieci — jeśli jednak
latami mają czekać na

.mieszkania, przyrost na­
turalny zostaje w niszczy­
cielski sposób zatrzyma­
ny...

Naród niemiecki jest
narodem wymierającym,
liczba urodzeń jest jaw­
nym dowodem zmniejsza­
jącej się liczby ludności...’’

Alarm demograficzny „Na­
tion Europa” jest podbudowa­
ny licznymi reminiscencjami
z okresu nazistowskiego. W
artykule Wstępnym redakcja
odżegnuje się wprawdzie od
hitleryzmu jednak pragnie
przezwyciężyć okres 20 lat
milczenia celem wykorzy­
stania zdobyczy „naukowych"
poprzedniego okresu. „Nation
Europa” podpiera również-
swoją argumentację licznymi
cytatami z literatury współ­
czesnych rasistów amerykań­
skich, zaznaczając przy tym,
że wyniki, jakie osiągnęli
przed rokiem 1945 „uczeni”
niemieccy przewyższają to,
czego dokonano w USA.

Na specjalną uwagę ze

względu na pietyzm dla osią­
gnięć rasistów z okresu III
Rzeszy zasługują uwagi do­
tyczące świadomego prze­
szczepiania pozytywnych cech
fizycznych i umysłowych, do
czego powinni — zdaniem
„Nation Europa” — poczuwać
się przede wszystkim ludzie
obdarowani hojnie wysokimi
zaletami ducha 1 ciała przez
naturę. Jak wiadomo, z tych
założeń wyszii w III Rzeszy
organizatorzy Lebensibomu,
ludzkich „stajen zarodo­
wych”. Ich filarami byli nie­
bieskoocy SS-maini, dla któ­
rych „Nation Europa” pielę­
gnuje po staremu, za zezwole­
niem władz bońskich, niczym
nie pohamowany podziw.

(ZAP)

„Wieści" noworoczne

przynoszą na rozkłado­
wych kolumnach ciekawe
materiały: artykuł Bolesła­
wa Dejworka o XX roczni­
cy KRN, felieton jeszcze
świąteczno - noworoczny

Jalu Kurka 1 fragmenty
wspomnień Jana Dąbskiego
o Wysłouchu, Zagórskim i

Ignacym Daszyńskim. „Wie­
ści” dały wybór wspomnień
Dąbskiego, który był rze­
cznikiem połączenia stron­
nictw chłopskich w jedną
całość, nie cierpiał ugodo-
wości, nie uznawał od­
stępstw od polityki zakreś­
lonej programem, pomija­
nia żądań, jakie stawiały
masy chłopskie na rzecz

„taktyki”. Dlatego z Wy­
słouchem ocenia krytycznie
posunięcia Jana Stapińskle-
go w okresie walki w par­
lamencie austriackim o de­
mokratyczne prawo wybor­
cze. Występuje przeciw
niemu w 1913 roku na kon­
gresie PSL w Rzeszowie.
Po dziesięciu latach wystą­
pi z „Piasta” jako przeciw­
nik paktu lanckorońskiego
(znowu z Wysłouchem) i ja­
ko przywódca grupy trzy­
nastu posłów i kilku sena­
torów przeniesie się do
„Wyzwolenia”. To tylko
fragment biografii tego
działacza chłopskiego, a

jakże żywy i bogaty.

„Fakty i Myśli" (Nr 1)
otwiera artykuł Jana

Górec-Rosińskiego pt. „To­
kowanie stygnących”, re­
portaż makabryczny Hen­
ryka Wandowskiego „W
kolejce na szafot”. Jednak­
że do najbardziej interesu­
jących artykułów należy
rozprawa Czesława Czapo-
wa „Przemiany rodziny
współczesnej”. Cytat:
„Zmienia się nie tylko sy­
tuacja współczesnych ma­
tek i ojców, ale i sytuacja
współczesnych córek i sy­
nów. Znacznie wcześniej
niż dawniej przestają oni
być pod wyłącznym wpły-

Na Targach
w Płowdiwie

- dorobek

Ludowej Bułgarii
SOFIA (PAP)

Rada Ministrów Ludowej
Republiki Bułgarii podjęła u-

chwałę o zorganizowaniu w

dniach 13—27 września br. 21
międzynarodowych targów w

Płowdiwie. Targi te organizo­
wane co dwa lata ukażą nie
tylko aktualne możliwości
eksportowe Bułgarii, ale
również będą okazją do po­
kazania dorobku 20-lecia. Jak
wiadomo, w bieżącym roku
Bułgaria obchodzić będzie
20-lecie ustanowienia władzy
ludowej.

Na targach eksponowany
będzie m. in. przemysł ma­
szynowy zajmujący coraz

ważniejsze pozycje w ekspor­
cie bułgarskim, przemysł o-

krętowy, spożywczy, lekki ' i
rolnictwo. Pokazane zostaną
nowe typy obrabiarek, podŁ
nośniki, maszyny budowlane
i rolnicze, traktory, frezarki,
strugarki, maszyny do opry­
skiwania roślin, wózki elek­
tryczne, w których specjali­
zuje się Bułgaria.

W czasie trwania targów
przewiduje się liczne spotka­
nia poświęcone wymianie o-

siągnięć w dziedzinie postępu
technicznego, na który kła­
dzie się obecnie w Bułgarii
Wielki nacisk.

W Sofii odbył się proces
szpiega amerykańskiego I-
wana Asena Christowa Ge-
orgijewa. Na zdjęciu: apa­
ratura radiowa, przekazana
przez wywiad amerykański
Georgijewowi. Przez ten a-

parat Georgijew odbierał
instrukcje szpiegowskie.
Obok aparatu radiowego
magnetofon typu „Mini-
fon”, na który Georgijew
nagrywał rozmowy, które
wykorzystywał dla celów

szpiegowskich.
Fot. CAF
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Na marginesie jednego plenum

PARTIA
ma prawo

ŻĄDAĆ
Stoi

przed nami rok trudny. Zapoczątkować on

ma etap porządkowania gospodarki, usuwania
dysproporcji i nieprawidłowości.

C o zrobić, by zmniejszyć nadmierne koszty
produkcji i budownictwa? Jak usprawnić
organizację pracy i zlikwidować marnotraw­

stwo materiałów, pracy ludzkiej, środków finanso­
wych? Rezerwy, równowaga rynkowa, a równocześnie
— wzrost wydajności, dyscyplina płacy i pracy, roz­
sądna polityka zatrudnieniowa — oto niektóre z pro­
blemów i zadań postawionych przez ostatnie, XIV Ple­
num Komitetu Centralnego.

Stąd — konsekwencją musi być głębsze zainteresowa­
nie naszych organizacji i instancji partyjnych proMe-
matyką gospodarczą.

*

aźdego, kto przysłuchiwał się uważnie dyskusji na

ostatnim Plenum Krakowskiego Komitetu Miej­
skiego PZPR musiała uderzyć jedna rzecz: cyfry,

wskaźniki, problemy techniki, organizacji produkcji,
różne koncepcje administrowania i zarządzania. Prze­
mówienia bardzo gładkie, deklaratywne. Wśród 9
dyskutantów wystąpił tylko jeden sekretarz KZ.
Przemawiali głównie działacze gospodarczy.

Nie upraszczając problemu, można by stwierdzić, że

jest to zjawisko dość symptomatyczne. I — choć nie
sądzę, by w Krakowie miało ono jakieś możiiwości
rozwoju — to jednak trzeba naszych działaczy ostrzec

przed zawężaniem problematyki XIV Ple­
num do sfery ściśle ekonomicznej. Do zagadnień inte­
resujących tylko ekonomistów, administrację, dy­
rektorów.

Bardziej wyraźnym niebezpieczeństwem może je­
dnak stać się przytłoczenie pracy partyjnej wąską
problematyką techniczno-produkcyjną. I słusznie chy­
ba ostrzegał w dyskusji tow. Molik, przed „przeeko-no-
mizowaniem tematyki zebrań, egzekutyw i plenów”.

Trzeba tu wyraźnie podkreślić, że — z drugiej stro­
ny — nie może być mowy o jakimś wyręczaniu, czy
też zastępowaniu administracji w rozstrzyganiu za­
gadnień ekonomicznych. Jak — nie do pomyślenia jest,
by organizacje i instacje partyjne czuły się zwolnione
od politycznej odpowiedzialności za wykony­
wanie uchwał XIV Plenum.

W swoim referacie na Plenum, sekretarz KKM, tow.
Skiba wskazał a szereg niedociągnięć i niedornagań
istniejących w pracy POP. Brak szerokiej informacji
dla załogi, niedostateczna troska o sprawy socjalno-
bytowe, o właściwy klimat w zakładzie — to główne
braki naszych organizacji. W niedostatecznym stop­
niu także egzekwuje się i kontroluje realizację par­
tyjnych zadań w pracy zawodowej powierzo­
nych kierownikom, dyrektorom, majstrom. Za m a-

ł o wyciąga się wniosków w stosunku do winnych za­
niedbań, do ludzi odpowiedzialnych za marnotraw­
stwo, bałagan i nonsensy gospodarcze.

Dysponujemy
wielkim bogactwem środków i metod

pracy partyjnej. Wszystkie one — mogą i powin­
ny być wykorzystane w trudnym okresie naszej
batalii gospodarczej.

Nie chodzi tu o „zapchanie” planów, pracy tematy­
ką w rodzaju: „Jak Zorganizować produkcję na Wy­
dziale 14”, czy też, „Jak wprowadzić postęp technicz­
ny w fabryce”. Nie trzeba wyręczać administracji
czy też odbierać kompetencji samorządowi robotni­
czemu. Ale możemy i powinniśmy pytać na na­
radach i zebraniach kierowników, dyrektorów, dla­
czego na budowie X zawalił się strop, kto jest wi­
nien, jakie wyciągnięto konsekwencje. Możemy,
korzystając z uprawnień kontrolnych, zażądać odwo­
łania ze stanowiska człowieka, który nie realizuje par­
tyjnych uchwał, który nie dba o produkcję, nie umie
wprowadzać postępu technicznego, organizować pro­
dukcji. Który nie ma właściwego stosunku do człon­
ków załogi i ich potrzeb, tłumi krytykę. Kontroluj­
my j a k dyrektor realizuje uzasadnione postulaty
załogi np. w zakresie poprawy stanu bhp, wyciągaj­
my — także partyjne — wnioski w stosunku do kie­
rowników odpowiedzialnych za spowodowanie wy­
padku lub naruszenie obowiązujących przepisów
z ustawodawstwa pracy itp.

Im większe będzie zaangażowanie orga­
nizacji partyjnej w walce o słuszne prawa załogi, w

załatwianiu skarg i wniosków — tym większy bę­
dzie autorytet organizacji partyjnej w zakładzie. Od
tego w jakim stopniu zwalczać będziemy klikowość,
kumoterstwo, biurokrację, na ile uda nam się stwo­
rzyć dobrą atmosferę, kształtować sprawiedliwy, życz­
liwy stosunek kierownictwa do załogi, zależeć będzie
WIĘŹ partii z masami, jej rzeczywiste wpływy wśród
ludzi pracy.

O „OGIEŃ
LATAJĄCY” ŁATWO

roku na wsi
kilkadziesiąt
gospodarstw

Już 412 lat te-

W ub.
spłonęło
tysięcy
rolnych,
mu Andrzej Frycz Mo­
drzewski pisał: „A mó­
wię o budowaniu ta-

kiem, które by i ścia­
ny murowane i podbi­
cie z dachówek! miało.
Bo ogień latający nie
łacno dachówką przy­
kryte dachy zapala”.
Ostrzeżenie to, po czte­
rech przeszło wiekach,
niewiele straciło na

aktualności. Spółdziel­
czość zaopatrzenia i
zbytu zainicjowała na

kieleckiej wsi general­
ną przebudowę wiej­
skich pieców i komi­
nów. Warto by zająć
się także dachami...

Instytutu
Roślin,

zakładów
1Hsta-

Hodowla nowych odmian roślin upraw­
nych i opracowywanie metodyki hodo­
wli roślin to główne zadanie
Hodowli i Aklimatyzacji
Instytutowi podlega dziewięć
naukowych, liczne laboratoria

cji hodowlano-badawczych. Jedną z nich

jest stacja w Strzelcach k. Kutna. Do

jej głównych osiągnięć należy zaliczyć
wyhodowanie nowej odmiany jarego ję­
czmienia browarnego PZHR i pszenicy
ozimej „Kutnowianka”, sztywno-slomej
1 dającej wysokie plony.

Na zdjęciu: selekcja jęczmienia bro­
warnego PZHR w stacji hodowlano-

badawczej w Strzelcach.
fot. Sokołowski

Panie — nie tyl­
ko chętnie noszą
— ale także z za­

interesowaniem

oglądają
niki,
klipsy 1

Miedza

naszyj-
korale,

broszki.

CAF—fot.

ne, że istotnie zdarzyło się
coś mniej, czy bardziej
ważkiego, co uniemożli­
wiło wykonawcy dotrzy­
manie zobowiązań. Chce-
my w to wierzyć. "Ale nig­
dy nie uwierzymy, aby
mogło zdarzyć się coś ta­
kiego co umożliwiłoby
temu wykonawcy wystoso­
wanie uprzejmego, zawie­
rającego słowa przepro­
sin, powiadomienia stron

zainteresowanych, że dla­
tego to a dlatego usterki
nie mogą być usunięte w

uzgodnionym terminie, a

zostanie to zrobione w ter­
minie późniejszym.

Skoro już mowa o budo­
wnictwie, to trzeba po­
wiedzieć, że o ile tego
rodzaju postępowanie jest
mimo wszystko wyjątko­
we, w wymienionym tu

przedsiębiorstwie tarnows­
kim, o tyle stanowi regułę
w działalności Krakows­
kiego Przedsiębiorstwa O-

Ależ
przyjdę na pew­

no, załatwię spra­
wę na mur beton
zapewnia Cię tak
niejeden znajomy,
po czym... nie

przychodzi, nie załatwia...
nie zwraca w obiecanym
solennie terminie pożyczo­
nych pieniędzy. Nawet nie
raczy uprzedzić, przeprosić
za niedotrzymanie słowa.
To Ty sam przeważnie mu­
sisz na faceta polować, a

gdy go wreszcie „masz w

ręku” znowu jak gdyby
nigdy nic, bez najmniejsze­
go zakłopotania raczy Cię
nową porcją obietnic, przy­
rzeczeń, zaklęć, że teraz

już z caią pewnością przyj­
dzie, załatwi, zwróci pie­
niądze.

Na pewno?
wątpić i jakże często his­
toria powtarza się po raz

trzeci, dziesiąty. Któż z nas

choć raz w życiu nie był
wystawiony przez bliźnich
na taką próbę cierpliwości?
Któż z nas nie był wysta­
wiany przez nich... do
wiatru. Od takich bliźnich
roi się w naszym kocha­
nym kraju.

Pal sześć, jeśli treścią
inicjowanej przez nich za­
bawy w chowanego są
sprawy prywatne. Ale
przecież cii nasi skądinąd
przecież szalenie często
sympatyczni
gdzieś pracują,
zajmują
stanowiska,
stosunkach
zachowują
poważniej?

Ważna narada,
rencja, a pod jej
zazwyczaj formułuje
wnioski, kogoś się do cze­
goś zobowiązuje, ten ktoś
poważnie kiwa
stwierdzi, że się z

wywiąże, formułuje
nicę, że oczywiście,
jakże by inaczej,
starań, zapewni i wszystko
będzie grało. Z takiej na­
rady wszyscy rozchodzą
się naładowani optymiz­
mem, we wzajemnych u-

klonach, z uśmiechami z

przekonaniem, że było źle,
ale nareszcie się dogada­
li, wszystko uzgodnili i od­
tąd już zacznie się inne ży­
cie.

A to życie, źvcie pokon-
ferencyjne składa się z in­
terwencji, monitów, upom­
nień, zażaleń. Z całej obfi­
tej korespondencji, tylko z

tego powodu, że po słowach
jakie padły na konferen­
cjach, ani śladu w prak­
tyce, w działaniu. Ani
śladu. Przy czym żalący
się, z reguły' nie wiedzą
dlaczego. Otóż właśnie, bo
nie ma u nas zwyczaju z

góry się tłumaczyć,

Zaczynasz

szalenie
zwodzi ciele,

Czasem
odpowiedzialne
Czy w swoich

służbowych
się

Ej że!

sprawledliwiać w takich
wypadkach. Po co? A mo­
że poszkodowany zapom­
ni, nie upomni się.

Ale cóż, taka jego upar­
ta natura, że ośmiela się u-

pominać o swoje. W bu­
downictwie np. ośmielają
się tak zachowywać od­
biorcy świeżo wybudowa­
nych budynków, z tego po­
wodu, że przedsiębiorstwa
budowlane nie wykonują
w tzw. okresie gwaran­
cyjnym stwierdzonych
przy odbiorze usterek.
Właśnie, w tzw. okresie
gwarancyjnym, jako że
słowo „gwarancja” jest w

tym wypadku często sło­
wem używanym tu chyba
na ironię.

Egzemplum kino „Jawo­
rzyna” w Krynicy, wznie­
sione przez Tarnowskie
Przedsiębiorstwo Budow­
nictwa Ogólnego. Odbior­
ca obiektu, Wojewódzkie
Przedsiębiorstwo Kin, spi-

Obiecanka

cacanka
sał całą litanię usterek i
wad, które zgodnie z obo­
wiązującymi przepisami
winny być usiunięte w o-

kresie gwarancyjnym. Nie
dość na tym, w dniu 21
X 1963 r. sporządzono w

Tarnowie notatkę służbo­
wą, jak gdyby rodzaj no­
wej dodatkowej umowy,
że Kierownictwo Grupy
Robót — 5 Tarnowskiego
Przedsiębiorstwa natych­
miast przystąpi do usunię­
cia usterek i zakończy swe

prace do 30 października
1963 r. Z ramienia przed­
siębiorstwa figuruje pod
tym pisemkiem podpis
kierownika działu wyko­
nawstwa TPBO ob. E. Za-
błotnego. I cóż dalej?

Do Krakowskiego Zje­
dnoczenia Budownictwa
wpłynęło w

dzie 1963 r.

Wojewódzkiego
biorstwa Kin,
w budynku kina w Kry­
nicy tyciąż daremnie cze­
kają na zmiłowanie, że w

tej sytuacji jeszcze bar­
dziej rosną i jak tak dalej
pójdzie, nowemu obiekto­
wi grozi dewastacja
wkrótce po otwarciu.

Wszystko się może zda­
rzyć. Wielce prawdopodob-

w

rolnicze

1istopa-
zażalenie
Przedsię-

że usterki

inaczej,

głową,
tego

obiet-
żea

dołoży wy-
wo-

tam

konfe-
koniec

się

OWCE W AUSTRALII

Z NRD

w Krakowie
Pod znakiem zabaw

„JABŁKOC SUSZKĄ”

W ciągu ostatnich 16
lat pogłowie owiec w

Australii podwoiło się i
obecnie wynosi przeszło
19 min sztuk. Dużym
osiągnięciem technicz­
nym jest zautomatyzo­
wanie strzyży owiec.

Wieści

gólnego — Budownictwa
Zetbewu. Jak mi oświad­
czono w Krakowskim Zje­
dnoczeniu Budownictwa,
wpływa tu miesięcznie o-

kolo 10 zażaleń na działal­
ność tego przedsiębior­
stwa, że nie wywiązuje się
ono w terminie z przyję­
tych' na siebie zobowiązań.

Oto np. ostatnio Przed­
siębiorstwo Jajczarskie w

Tarnowie żali się, że
konawca ogrodzenia
kół rozbudowywanego
zakładu jajczarskiego
właśnie owe Zetbewu
przystąpiło do pracy
styczniu 1962 roku i wbrew
zobowiązaniu, że wykona
ją do 30 kwietnia 1963 r.

do tej pory ogrodzenia nie
Wykonało. Nawiasem mó­
wiąc mamy tu chyba do
czynienia z trudnym do
pobicia rekordem świato­
wym w konkurencji — jak
długo budować można o-

grodzenie.
No cóż, jak z tego wszy­

stkiego widać, zobowiąza­
nia, obietnice u nas sta­
niały. Choć wypisuje się
je na deficytowym papie­
rze. Wypisuje się ich dużo.
Może więc i dlatego ten

papier jest deficytowy.
J. BITTNER

Po raz pierwszy
historii sadownictwa
NRD udała się próba
wegetatywnego skrzy­
żowania gruszy z jabło­
nią. Ogrodnik-amator
dokonał zaszczepienia
pędu szlachetnej gru­

szy na dziczce jabłonce.
W ub. roku na drzew­
ku, które początkowo
dawało drobne i pozba­
wione smaku owoce,
zawiązały się dorodne
„.jabłko-gruszki” ważą­
ce ponad 200 gramów.
Odznaczają się one sil­
nym aromatem zbliżo­
nym do jabłek. Jak
twierdzą fachowcy, nie
jest wykluczone, że o-

grodnikowi - amatoro­
wi udało się uzyskać
zupełnie nową i rewe­
lacyjną odmianę owo­
ców. Badania i do­
świadczenia trwają na­
dal.

Na zdjęciu: fragment
nowej dyspozytorni.

Organizacja
ma prawo stawiać zadania.

Również — inżynierom, technikom, majstrom,
dyrektorom. Trzeba, aby nasze POP nauczyły
się z tych uprawnień umiejętnie korzystać. Szczególnie

teraz, w oparciu o XIV Plenum. Po to, aby nie było
marnotrawstwa, partykularyzmu i trwonienia pie­
niędzy społecznych. Aby materialne bodźce rzeczywiś­
cie służyły wzrostowi wydajności, poprawie jakości i
obniżce kosztów produkcji. I organizacja partyjna ma

prawo i obowiązek rozliczać towarzyszy
z wykonania tych zadań.

„Zadaniem partii, wszystkich członków partii, jest
pilnowanie interesu ogólnonarodowego" — mówił na

zakończenie dyskusji na Plenum KKM I sekretarz tow.

Andrzej KURZ. — „Ale inicjatywie w wykrywaniu re­
zerw, walce o efekty produkcyjne, musi towarzyszyć
troska o jawność naszego życia, o demokrację,
o dobre stosunki między ludźmi.”

TADEUSZ CZUBAŁA

W kopalni węgla ka­
miennego „Milowice”
oddana została ostatnio
do użytku rewelacyjna,
nowoczesna dyspozytor­
nia górnicza. Dyspozy­
tornia w „Milowicach”
spełnia funkcje kon­
trolne wszystkich pro­
cesów produkcyjnych
oraz utrzymuje łączność
z dołem kopalni anali­
zując stan bezpieczeń­
stwa na wszystkich sta­
nowiskach roboczych.

CAF-fot. Kondracki

I to zarówno dla dorosły*ch jak
i dla dzieci. Dla dorosłych odby­
wały się oczywiście z soboty na

niedzielę, a było ich w całym
mieście kilkadziesiąt. Organiza­
torami zabaw były z reguły rady
zakładowe oraz zakładowe koła

Związku Młodzieży Socjalistycz­
nej. Dobra orkiestra, dobrze zao­
patrzone bufety, a przede wszyst­
kim karnawałowe humory decy­
dowały o sukcesie tych imprez.

Równie wesoły i nie pozbawio­
ny tańców, śpiewu i muzyki mia­
ły charakter zabawy noworoczne

dla dzieci pracowników różnych
zakładów pracy. Fakt, że impre­
zy te uświetniały swoimi wystę­
pami zespoły świetlicowe, które
swoim młodszym kolegom i ko­
leżankom prezentowały bogaty
program artystyczny, oraz roz­
dzielanie w czasie zabaw poda­
runków przez „autentycznego”
Dziadka M(roza sprawiło, że ucze­
stnicy długo będą pamiętali o

swoim styczniowym święcie. Bar­
dzo miłymi imprezami były np,
choinki noworoczne dla dzieci

zorganizowane w Przedsiębior­
stwie Robót Komunikacyjnych

nr 9 oraz przez Zakład Energe­
tyczny Kraków — Miasto.

czynnych w mieście lodowisk.

Oczywiście największą popular­
nością cieszy się sztuczne lodowi­
sko na Grzegórzkach. Świetna pły­
ta lodowiska, właściwie dwóch,
duże nasłonecznienie terenu, spra­
wiły, że w ub. niedzielę na lo­
dowym stadionie panował o-

gromny ruch. Uwagę zwracali
młodzi łyżwiarze zawzięcie wy­
kręcający piruety i „śruby”. To
członkowie dobrze prosperują­
cych szkółek łyżwiarskich dzia­
łających przy sztucznym lodowi­
sku. Kto wie może po latach

martwoty odżyje krakowska
szkoła łyżwiarstwa figurowego i

hokeja. Możliwości przecież
istnieją.

ZE ŚWIATA FILMU

ANIA IDZIE DO SZKOŁY” — to tytuł filmu czechosłowackiego dla dzieci, reżyserowa-„MAŁA _ ._ __________

nego przez Miliana Votmika. Film opowiadając o przeżyciach dziewczynki, która przyjeżdża ze wsi
do dużego miasta, obrazuje jednocześnie współczesne życie kraju.

Na zdjęciu: Aniczka ma małego braciszka. CAF

n

COGDZIE,KIEDY?
STYCZEŃ

PŁASZOW — Kolejarz — nie­
czynne.

PROKOCIM

czynne.,
WIELICZKA — Górnik ~ Sto

kilometrów.
SKAWINA — Junak — nie­

czynne, Hutnik — Karmazyno­
wy pirat.

ZOO (Lasek Wolski) — co­
dziennie od godz. 9 do zmroku.

ZZK — nie-

6 Poniedziałek

Andrzeja

Przerwa w komunikacji
Nie przewidziana przerwa w

komunikacji miała miejsce w

ub. sobotę na trasie w Pleszo-

wie, gdy w wyniku najechania
samochodu ciężarowego ekspo­
zytury PKS na słup tramwajo­
wy została zerwana sieć. Skut­
kiem tego była wielogodzinna
przerwa w komunikacji tramwa­
jowej linii nr

ro w późnych
nych ekipom
się ponownie
przywrócić komunikację tramwa­
jową. W tym czasie pasażerowie
MPK korzystali z dwóch dodat­
kowych autobusów, które przed­
siębiorstwo skierowało na awa­
ryjny odcinek.

„14” i „15”. Dopie-
godzinach wieczor-

technicznym udało

podwiesić sieć i

Brak śniegu,
ale działa lodowisko

Niestety brak śniegu nie po­
zwolił wielu tysiącom miłośników

sportów zimowych wykorzystać
w pełni przepięknej pogody jaka
panowała w Krakowie w ub. nie­
dzielę. Resztki śniegu zalegają­
ce pobliskie miastu wzgórza nie

stwarzają bowiem warunków do

bezpiecznego jeżdżenia na nar­
tach. Pozostała więc możliwość

odbycia miłych spacerów lub

(to już raczej dla dzieci i mło­
dzieży) udania się na jedno z

EATR
— VI rl-

16, 18, 20,
1 pastuch

18, 20.15,

STARY TEATR: Wagabunda —

17.30 1 20.15, ROZMAITOŚCI: W

pustyni 1 w puszczy — 17, RAP­
SODYCZNY: Szopka krakowska
— 19.15, MUZYCZNY (Teatr Sło­
wackiego): Uprowadzenie z sera­
ju — 19.15.

Zacne grzechy
lat) — 15.45, 18, 20.15.
— Dziewczyna z hotelu

lat) —, 17, 19, DOM 2OL-
— Milioner bez grosza

lat) — 15.45, 18, 20.15,
ISKIERKA — nieczynne, KRA­
KUS — Trzynastego nocą (bułg.,
16 lat) — 15.45, 18, 20.15, KUL­
TURA — Spóźnieni przechodnie
(poi., 16 lat) — 18, 20.15, MELO­
DIA — Czerwone berety (poi.,
16 lat) — 15.45, 18, 20.15, MASKOT­
KA — Piąty wydział (czes., 16

lat) — 15.30, 17.45, 20, MINIATUR­
KA — Samochodami przez
Czarny "Ląd — 11, 13 i 16, Pro­
gram dla dzieci — 15, Guendallna

(Wł„ 16 lat) — 17 .30, 19.30, MIKRO

Mój stary (poi., 14 lat) — 17.45, 20,
Mł. GWARDIA — Podpisano
Arsen Łupin (fr. wl., 16 lat) —

APOLLO

(poi., 16
CHEMIK

(USA, 16
NIERZA

(ang., 14

15.15, 17.30, ROTUNDA
diana (hiszp., 18 lat) —

SZTUKA — Świniarka
(radź., 14 lat) — 15.45,
TĘCZA — nieczynne, UCIECHA
— Pechowiec na prerii (USA, 12

lat) — 15.45, Przeminęło z wia­
trem (USA, 14 lat) — 18, WAN­
DA — Przygoda noworoczna

(poi., 18 lat) — 15.45, 18, 20.15,
WARSZAWA — Proces Oscara
Wilde’a (ang., 16 lat) — 15.30, 18,
20.30, WISŁA — Młode lwy (USA,
16 lat) — 16, 19.15, WOLNOŚĆ —

Przeminęło z wiatrem (USA, 14

lat) ....................

‘ ‘

jąca (fr. austr., 16 lat)
WRZOS
riat

20.15,
ZUCH
WIEC

(USA,

CpyżurytS
CHIRURGICZNY: Prądnicka 37,

INTERNISTYCZNY: Prądnicka
37, LARYNGOLOGICZNY: Ko­

pernika 23, OKULISTYCZNY:

Prądnicka 37, NEUROLOGICZ­
NY: Prądnicka 37.

APTEKT2
15.45, Julio jesteś czaru-

20.15,
Przystanek komisa-

(węg., 14 lat) — 15.45, 18,
ZDROWIE — nieczynne,

— nieczynne, ZWIĄZKO-
— Przygody Hucka

12 lat) — 17, 19.30.

Rynek Gł.

Retoryka 1,
Rynek Podg.
kaBI.2,N.
trum A.

42, Metalowców 1,
Dzierżyńskiego 36,

9, Nowogrzegórzec-
Huta — Os. Cen-

codzienne”, 13.00: Muz., 13.25:

„Urzędnik skarbowy” fragm. po­
wieści, 13.45: Muz., 14.30: „Poży­
teczna pasja”, 14.45: Muz., 15.10:
Gra zespół Piwnica Świdnicka,
15.30: Dla dżieci star. — „Piętna­
stoletni kapitan”, 16.00: Wiad.,
16.05: Amatorskie zespoły, 16.30:

„Z nowym rokiem” kom., 16.45:
Fel. sportowy, 16.50: Wiad. Ziemi

Rzeszowskiej, 17.00: Słynne dzieła
instrumentalne 17.45: Dziennik

Krak., 17.55: Skrzynka interwen­
cji, 18.05: Muz. operetkowa, 18.25:

Przegląd czasopism krak., 18.35:

Radio-reklama, 18.45: Ekon. pro­
blem tyg., 19.00: Wiad., 19.05: Mu­
zyka i aktualności, 19.35: Teatrzyk
Miniatur „Zwierciadło”, 20.15:
Rozmaitości muz., 20.45: Opow.
pt. „Mój szkolny wychowawca”,
21.00: z kraju i ze świata, 21.25:
Kronika sportowa, 21.40: Piosenki
w wyk.: Przybylskiej, Kolskiej,
Fogga, Buczka i Połomskiego,
22.00: Muz., 22.10: Wieczory antycz­
ne, 22.40: Mistrzowskie wyk. dzieł
muz. klas., 23.04: Muz., 23.50: Wia­
domości, 24.00: Hymn.

W NOWEJ HUCIE

— Ballada husarska

lat) — 15.45, 18, 20.15,
SALA — Ewa chce

17, 19.15,

KINA

ŚWIT
(radź., 12
ŚWIT M.

spać (poi., 18 lat) — 15,
ŚWIATOWID — Piętnastoletni
kapitan (radź., 12 lat) — 16, 18,
20, ŚWIATOWID M. SALA —

Dziecko wojny (radź., 12 lat) —

14.45, 17, 19.15, BALLADYNA,
KOLOROWE, ORION — nieczyn­

ne, SFINKS — Najmniejszy
buntownik (USA, 12 lat) — 16,
18, 20.

5.36: Muzyka, 6.10: Audycja dla

wsi, 6.27: Omów. aud. szkolnych
I ośw., 6.30: Dziennik, 6.40: Radio-

reklama, 6.50: Gimn., 7.10:

cert, 7.20: Radio-reklama,
Dziennik, 7.53: Muz., 8.15:

jęz. franc., 8.30: Wiad., 8.35:
la 56”, 8.50: Muz., 9.20: Uniw. Ra­
diowy, 9.30: Muz., 9.50: Publicy­
styka, 10.00: Muz.. 10.30: „W Jezio­
ranach”, 11,00: Muz., 11.30: Aud.
aktualna, 11.40; Muz., 12.05: Wiad.,
12.15: Muz., 12.45: „Nasze sprawy

Kon-
7.30:

Kurs

„Fa-

10.00: „Okres próbny” — film

radź, od lat 16, 11.35—15.50 — prze­
rwa — 15.50: Koncert Baletu Dzie­
cięcego z Moskwy, 16.30 — 16.45 —

przerwa — 16.45: „Aktualności” —

mag. informacyjny, 17.00: Dzien­
nik, 17.05: Pr. dla dzieci

dalej” i „Zrobimy to

17.40: .Szkarłatny Will” — film z

serii „Przygody Robin Honda”,
„Na półkach księgarskich”,
„Ekonomiści” — pr. pub].,
„Kino Krótkich Filmów”,

„Eureka” mag. pop.-nauko-
19.50: „Dobranoc”, 20.00:

„RoS-
sztuka II. Ibsena,

18.05
18.15
18.45
19.20:

wy,
Dziennik, 20.55; Teatr TV:
mersholm”- —

21.50: Dziennik.

„A co

sami”,
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Drani pojedynek koszykarzy o Puchar Narodów

Polska - Francja 85:75 (44:27)
Zwycięstwo przyszło łatwo

Drugi mecz z cyklu roz gryw7ek o Puchar Narodów,
rozegrany onegdaj w Krakowie między Polską i Fran­
cją, zakończył się zwycięstwem naszych reprezentantów
85:75 (44:27). ■

Wszyscy przypuszczali, że
Francuzi, którzy w pierwszym
pojedynku o Puchar Narodów
przegrali nieznacznie z Jugo­
sławią, będą równorzędnym
partnerem dla Polaków. Nie­
stety... Nasi koszykarze cał­
kowicie narzucili ton temu

pojedynkowi, a w pierwszej
połowie panowali niepodziel­
nie na boisku. Świadczy naj­
lepiej o tym różnica punkto­
wa, wynosząca 17 punktów.
Polacy powiększyli ją w pew­
nym momencie do 22, aby po
tym zdecydowanie zwolnić
tempo gry. Mogli sobie na to

oczywiście pozwolić, będąc ze­
społem zdecydowanie lep­
szym.

Nasi koszykarze zaczęli
jedynek od ostrzeliwania ko­
sza Francuzów. W 6 min.
wynik brzmiał już 16:2.
lacy grali bardzo mądrze tak­
tycznie, niesłychanie szybko,
agresywnie kryli strefą prze­
ciwników. Wyróżniali się w

polskim zespole: Wichowski,
Piskun i Dregier, który mądrze
rozgrywał wszystkie akcje.
Niestety, zawodnik ten zawi­
nił 4 osobiste i przezornie tre­
ner ściągnął go z boiska. Tę
lukę zapełnił z powodzeniem
Frelkiewicz, który zaliczał się
wczoraj w polskim zespole do
czołowych koszykarzy. Był
niezwykle ambitny w ataku,
bardzo zdecydowanie prze­
szkadzający zawodnikom
francuskim w ich akcjach.

Trener polskiego zespołu,
zdając sobie sprawę, że losy
pojedynku drużyna nasza

rozstrzygnęła już na swoją
korzyść, wypróbowywał wie­
lu zawodników, różne wa-

5, Deresz 4, i Jedlewskl 3. Spot­
kanie sędziowali pp.: Blaszak 1
Golublew. (ap)

po-

gry
Po-

rianty i różne zestawienia ze­
społu. Oczywiście takie eks­
perymenty pozwoliły Francu­
zom skonsolidować się, grać
bardziej dynamicznie. Szcze­
gólnie w drugiej połowie nasi
goście zaczęli odrabiać straty.
Wszystkim ich poczynaniom
przewodzili rutynowani zawo­
dnicy, znaz.i już z wielu wy­
stępów. Motorem wszystkich
akcji zespołu francuskiego był
szybki, żywiołowy Degros, ró­
wnież najlepszy strzelec. Jego
śmiałe akcje, kończące się
strzałami, bardzo podobały się
krakowskiej publiczności.

Francuzi zagrali mecz bar­
dzo nierówno. W pierwszej po­
łowie gubili się w swoich ak­
cjach, w drugiej byli bardziej
ostrożni, ale mimo wszystko
mało zgrani. Te ich braki za­
decydowały - wysokiej
rażce z zespołem polskim, (rm)

P.S. Rozgrywki o Puchar
Narodów zainicjowane zosta­
ły przez Francję i kontynuo­
wane będą przez dwa lata.
Pierwsze dwa pojedynki z te­
go cyklu już się odbyły. Mecz
Francji z Jugosławią (wygra­
li Jugosłowianie) i wczoraj­
szy pojedynek Francja — Pol­
ska. W rozgrywkach wezmą
udział ponadto zespoły: Buł­
garii i Czechosłowacji.

Ze stoperem
i notesem

Przybyła
rekordzistą
olimpijskiej
skoczni

Na olimpijskiej skoczni
Bergisel w Innsbrucku roze­
grano w niedzielę w obecności
ok. 20 tys. widzów trzeci kon­
kurs skoków austriacko-nie-
mieckiego tygodnia czterech
skoczni. Na starcie stanęło 80
skoczków z 15 krajów. 1 tym
razem rewelacyjnie skakał
nasz młody reprezentant, Jó­
zef Przybyła. Już w pierw­
szym skoku uzyskał on fan­
tastyczną odległość 95,5 m. u-

stanawiając nowy rekord
skoczni (poprzedni należał do
Engana i wynosił 91 m). Przy­
była otrzymał za ten skok naj­
wyższą notę dnia 117,5 pkt.
Drugim po pierwszej kolejce
skoków był Fin Karkkonen,
który za skok 92 m otrzymał
notę 114 pkt, a trzecim Ame­
rykanin Balfanz (91 m —

pkt.)
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W drugiej kolejce skrócono
rozbieg. Przybyła skoczył
ostrożniej, uzyskał odległość
86 m, co niestety nie wystar­
czyło do obronienia pierwszej
pozycji. Po raz drugi wspa­
niały skok oddał Karkkonen,
uzyskał on odległość 89,5 m i
otrzymał notę 114,5 pkt, od­
nosząc zdecydowane zwycię­
stwo.

W bardzo silnej stawce do­
brze spisał się również nasz

drugi reprezentant Łaciak,
który zajął 17 miejsce, otrzy­
mując za skoki 86 i 86,5 m

notę 203,3 pkt. Wala zajął 31
miejsce (82 i 79 m — 186,2
pkt.),Bujok—39(83i74m
— 180,9 pkt.), a Sztolf — 68
(84 i 80 m 160,3 pkt.).

Po trzech konkursach w

punktacji prowadzi Karkko­
nen — 648,5 pkt, zaledwie o

1,2 pkt nad Przybyłą. Obaj
ci skoczkowie wyprzedzają o

ponad 10 pkt. Immonena,
Yggesetha i Iwannikowa i

prawdopodobnie między nimi

rozegra się w poniedziałek w

czwartym konkursie w Bis-
Chofhofen walka o zwycięstwo
i- '

mecz (także re-

swymi kolega-

dramatycznym

I połowa: Polska prowadzi­
ła stale. 5 min. — 12:2, 8 min.
— 16:4, 10 min. — 25:12, 13
min. — 33:16, 15 min. — 35:18,
18 min. —- 41:24, 20 min. —

44:27. Wygraliśmy pierwszą,
połowę różnicą 17 punktów.
Niecelnych rzutów z gry w

polu Francuzi oddali 12, Po­
lacy — 12. Niecelnych rzutów
loolnych Francuzi — 7 Po­
lacy — 2. Zespół Francji łącz­
nie miał 15 przewinień osobi­
stych (najwięcej Baltzer 3,
Degros, Leray, Cordeuant i
Grange po 2). Drużyna polska
— również 15 osobistych prze­
winień (najwięcej Dregier 4,
Sitkowski i Likszo po 3).

II połowa: 23 min. — 52:32,
25 min. — 58:38, 28 min. —

63:41, 30 min. — 67:46, 33 min.
—71:52, 35 min. — 74:56, 37
min. — 77:66, 38 min. — 82:69,
39 min. — 84:71, 40 min. —

85:75. Drugą połowę przegrt-
liśmy 41:48 — różnicą 7 pun­
któw. Łącznie wygraliśmy 10
punktami 85:75. Niecelnych
rzutów w czasie gry w polu
Francuzi oddali w II poło­
wie 11, Polacy — 14 niecel­
nych rzutów wolnych —

Francuzi — 4 Polacy — 9.
Drużyna Francji otrzymała w

11 połowie 11 osobistych prze­
winień (łącznie w całym spot­
kaniu 26) Polacy — 9 (łącz­
nie 24).

Za 5 przewinień osobistych
opuścił boisko tylko jeden
zawodnik — Leray w 38 mi­
nucie gry. W zespole fran­
cuskim grała cała dwunastka,
Polaków w hali Wisły wystą­
piło tylko 10 (nie grali Arent
i Suski).

Francja: Degros 21 pkt.,
Grange 13, Leray 10, Baltzer
9, Bonato i Mayeur po 6, Mo-
roze 4, Christ, Gilles i Cor-
devant po 2. Ruiz 0, Le
Ber 0.

Polska: Wichowski 19, Lik­
szo 16, Pstrokoński i Frelkie­
wicz po 10, Piskun 9, Nartow-
ski 7, Dregier 6, Langiewicz
i Sitkowski po 4, Olejni­
czak 0.

Pstrokoński stara się przeszkodzić w

nemu z koszykarzy francuskich. Z tyłu z lewej
oddaniu rzutu jed-

Likszo.
Foto W. Książek

Dobry poziom
pojedynków w piłce wodnej

Albert I Księżopolski po 2, Koz-

lak, Kołodziej 1 Reimert po 1. Dla

drużyny B: Sylwestrowicz 2, Wa-

lusiak, Kowalewski i Sikora po 1.
W drugim spotkaniu kadra A

pokonała drużynę B 5:1. Bramki
dla drużyny A uzyskali: Dworak
i Szemel po 2 i Widawski 1. dla

Kudzia mimo kontuzji nie rezygnuje
z walki o wysokg lokatę

Polskiego Komitetu Olimpijskiego
startów.
oHmpij-

Saneczkarze mają w tym sezonie bardzo wiele
Nic dziwnego. Zostali przecież zaliczeni do kadry
sklej i będą bronić naszych barw oraz zdobytych pozycji
na Igrzyskach w Innsbrucku. Wszystkie kontrolne zawody
potwierdzają, że kadra naszych zawodników jest świetnie
przygotowana. Potwierdzają to szczególnie starty
karzami innych krajów.

z sanecz-

Dziennikarze Krakowa

lepsi...
Pozazdrościli sławy koszykarzom

Polski dziennikarze 1 nie pominę­
li okazji do wykazania swych
umiejętności. Przed międzypań­
stwowym spotkaniem Polska -

Francja rozegrali
prezentacyjny) ze

ml z Warszawy.
Spotkanie po

przebiegu zakończyło się zwycię­
stwem drużyny krakowskiej -

32:28.

Zespól gospodarzy zagrał z wer­
wą, a szybkie ataki red. red. Lan-

giera, Paszkowskiego, Ślusarczy­
ka, Kasprzyka, Zimnala 1 Frando-
ferta wywołały entuzjazm na

widowni. Poza wymienionymi o

zwycięstwo walczyli jeszcze; Bie-

roń, Rotter, Starowicz i Piaskowy.
W drużynie Warszawy asem atu­

towym był Zochowski a dzielnie
mu sekundowali: Deresz, Choci-
łowski i Jedlewskl. .

Punkty dla Krakowa zdobyli:
Langier 14, Paszkowski 6, Fran-
dofert i Kasprzyk po 4, Slusar- .

czyk 1 Starowicz po 2. Dla War- Sędziowali p.p. Chuara
szawy Zochowski 16, ćhociiowski (Szwajcaria) i Ciffra (Węgry).

W dniu wczorajszym w pły­
walni TS Wisła rozegrane zostały
dwa ciekawe spotkania w pitce
wodnej. W pierwszym meczu wy­
stąpiła młodzieżowa kadra Polski

juniorów. W drugim meczu nato­
miast grali kadrowicze. Mecze te

były sprawdzianem formy zawod­
ników, którzy do dnia dzisiejsze- zespołu B Siller. Mecze sędziowali
go przebywali na zgrupowaniu ka­
dry olimpijskiej w Krakowie.

Poziom zademonstrowany zwła­
szcza przez seniorów był bardzo

dobry. Kadrowicze grają szybko,
ciekawie i są zgrani. Także prób­
ny galop młodych waterpolistów
uważać należy za udany.

W pierwszym meczu juniorów
kadra A grając w następującym
składzie: Kalaciak, Księżopolski,
Albert, Reimert, Kołodziej, Kle­
pacz 1 Ciesielski, pokonała dru­
żynę B 9:5. Kadra B wystąpiła
w składzie: Sander, Ton, Sikora,
Sylwestrowicz,
Kowalewski, Sroczyński,
dla

pp.: Clęszki 1 Krakowiak.

Składy drużyn A: Kaliga,
rak, Jaworski, Widawski,
mel, Kędzia, Zembak.

Drużyna B: Kadlubaj, Siller, Cie­
sielski, Lutomski, Belczyk, Świe­
ży 1 Wojciechowski, (ap)

Dwo-
Sze-

Za kilkanaście dni wielka próba

„Szczyt" na srebrzystych
taflach lodowiska

Tegoroczna zima bardzo
sprzyja łyżwiarzom i hokei­
stom. Dzięki inicjatywie spo­
łecznej, szkół, klubów spor­
towych, w naszym mieście
powstało wiele lodowisk i śliz­
gawek. Krakowskie sztuczne
lodowisko nie odczuwa jednak
tej konkurencji i w dalszym
ciągu przeżywa okres szczyto­
wy. Nic dziwnego. Z dużej i
małej tafli lodowiska korzysta
ponad 600 dzieci, zorganizo­
wanych w szkółka-ch sporto­
wych, w szkółkach łyżwiar­
skich, w grupach nauki jazdy
na łyżwach, w szkółce hoke­
jowej. Obok tej licznej rzeszy,
z obiektu korzystają ponadto
dziesiątki hokeistów, zawod­
ników zrzeszonych w klu­
bach, szkoły, organizacje, wre­
szcie liczni amatorzy ślizgaw­
ki.

26 stycznia lodowisko zorga­
nizuje po raz pierwszy od o-

kresu swego powstania, wiel­
ką łyżwiarską rewię dla dzie­
ci, będzie to niejako general­
na próba sportowo-organiza-
cyjna. Okazuje się, że inicja­
tywa powołania zespołów łyż­
wiarskich, szkółek dla naj­
młodszych, była jak najbar­
dziej słuszna. Przekonać się
można o tym codziennie, przy­
glądając się, jak maluchy i
młodzież z powodzeniem upra­
wiają ten piękny sport, jak
podnoszą swoją sprawność fi­
zyczną i sportową.

Dyrekcja krakowskiego sztu­
cznego lodowiska w swoich
śmiałych planach poszła dale­
ko. Ostatnio zgłoszono sekcję
łyżwiarstwa figurowego do
związku z myślą, że z wielu

Puchar Europy
w piłce ręcznej

Rozegrany w Kopenhadze
ćwierfinalowy mecz o Puchar

Europy w piłce ręcznej kobiet

między mistrzem Danii, Helsin-

goer a mistrzem Norwegii, Sko-

gen zakończyło si,ę zwycięstwem
Dunek 11:9 (4:4). Ponieważ pierw­
szy mecz wygrał również Helsln-

goer 13:12, drużyna ta zakwalifi­
kowała się do ćwierćfinałów.

Pyka, Walusiak.
Bramki

zespołu A zdobyli: Klepacz,

14 etapów
XVII Wyścigu Pokoju

9 maja dookoła War»zawy
(kryterium) 80 km;

10. 5. — Warszawa — Łódź dru­
żynowo 100 km;

12. i. — Łódź — Wrocław 1001

km;
12. 5. Łódź — Wrocław 265

178 km;
13. Dzień odpoczynku w Po­

znaniu;
14. 5. Poznań — Berlin;
15. 5. Berlin — Magdebnrr

179 km;
16. 6. Magdeburg — Erfurt 169

km;
17. 8. Erfurt — Oberhoff indy­

widualnie na czas 45 km;.
5. — Oberhoff — Aue 118

młodych krakowian wyrosną
kiedyś prawdziwi mistrzowie.
Ta sama myśl i inicjatywa
przyświecała zorganizowaniu
szkółki hokejowej. Do sekcji,
do szkółek łyżwiarskich, do
szkółki hokejowej można za­
pisywać się w dalszym ciągu.
Podajemy adres: Kraków, ul.
Siedleckiego 7, tel. 547-99.

18.

km;
19.
89.

5. — Odpoczynek w Aue;
5. — Aue — Karlove Vary —

120 km;
21. 5. — Karlove Vary — Ll-

berec — 209 km;
22. 5. — Pardubice — Czeskie

167 km;
23. 5. — Paradubice — Czeskie

Budziejovice — 178 km;
24. 5. Czeskie Budzlejowlee —

Prara — 144 km.

W sobotę i w niedzielę na

krynickim torze odbyły się
ostatnio kontrolne zawody
kadry. W imprezie brali u-

dział również reprezentacja
olimpijska Czechosłowacji i
juniorzy NRD. W tym kolej­
nym pojedynku Polacy udo­
wodnili, że nie mają konku­
rentów. W jedynkach męż­
czyzn 6 pierwszych miejsc za­
jęli nasi kadrowicze. Trzy
pierwsze miejsca w konku­
rencji kobiet zajęły również
Polki.

W jedynkach mężczyzn zwy­
ciężył Wojnar przed Fende-
rem i Kudzią. Warto dodać,
że ten ostatni zawodnik wal­
czył bardzo ambitnie, mimo
kontuzji, jakiej doznał przed
kilkunastu dniami. Kudzia nie
rezygnuje z walki z groźny­
mi rywalami, z walki o zaję­
cie najlepszego miejsca.

W konkurencji kobiet zwy­
ciężyła Kowalska przed Flon-

Młode koszykarki polskie
wygrały turniej w Łodzi
W trzecim dniu międzynarodo­

wego turnieju koszykówki junio­
rek, Polki odniosły kolejne zwy­
cięstwo, wygrywając z Węgrami
45:37 (22:16). W ostatnim meczu

NRD wygrała z Łodzią 64:32 (25:9).
Turniej wygrały młode koszykar­
ki polskie, odnosząc 3 zwycię­
stwa. Drugie miejsce zajęła NRD
2 zwycięstwa, trzecie Węgry —

1 zwycięstwo i czwarte Łódź —

8 zwycięstw.

Sportowcy z „Telpodu"
podsumowali osiągnięcia
Bardzo milą uroczystość

kończenia XI Spartakiady
ganlzowanej w ramach ,i
dów Tysiąclecia Państwa

skiego 1 XX-Iecia Polski

dowej, obchodziła w sobotę za­
łoga Zakładów Wytwórczych Pod­
zespołów Telekomunikacyjnych
„TELPOD" w Krakowie. W u-

roczystości, oprócz
wzięli udział m. in.:

niczący ZO ZZM tow.

dziel, przew. Rady
Fizycznej WKZZ J.
przew. ZM TKKF mgr
przew. komisji sportu
— R. Hekłowskl.

Po otworzeniu' zebrania przez
sekr. RZ tow. J. Króla przewo­
dniczący Ogniska TKKF „Tel-
pod" E. Niezgoda zobrazował

pracę sportową w zakładzie. Do

spartakiady zakładowej zgłosiło
3

piłki siatkowej kobiet,
piłki siatkowej męż-
tenisie stołowym 63 o-

brydżu sportowym 182

za-

or-

obcho-
Pol-
Lu-

sportowców
przewod-
St. Kur-

Kultury
Krejcza,

J. Samp,
KKKF1T

się 8 drużyn piłki nożnej,
drużyny
6 drużyn
czyzn, w

soby, w

zawodników', a w turnieju pił­
karskim oldboyów 36 zawodni­
ków. Ogółem w różnego rodza­
ju rozgrywkach brało udział po­
nad 1200 uczestników. Zawody
były bardzo interesujące i trzy­
mały wszystkich w napięciu. /Wy­
grane i przegrane wzruszały ki­
biców.

Warto zaznaczyć, że w Zakła­
dzie Istnieje sekcja żeglarska —

32 osoby. Posiada ona własny oś­
rodek, Kolo PTTK organizowało
rajdy piesze, a w 33 wycieczkach
wzięło udział ponad 110 osób.

W br. zakres spartakiady zo­
stanie poważnie rozszerzny i

obejmie . 18 dyscyplin. M. in.

po raz pierwszy zostanie rozegra­
ny trórbój lekkoatletyczny,
strzelanie, zdobywanie odznak

sportowych itp. Ponadto spor­
towcy zakładu będą uczestniczy­
li w imprezach masowych orga­
nizowanych przez związki za­

wodowe 1 inne Instytucje sporto­
we.

Bardzo miłym akcentem

botniej uroczystości było
ozenie wybitych przez :

specjalnych medali za I, II 1 III

miejsca. Ofiarni działacze sporto­
wi otrzymali również nagrody
a Edward Niezgoda otrzymał
odznakę „Za organizację spar­
takiad”. (cm)

so-

wrę-
zakład

W dwój-
W dwóch

ślizgach uzyskali Fender z

Pawełkiewiczem przed Żu­
kowskim i Daraszem. Pędrak
i Kudzia mieli w pierwszym

tową i Macherówną.
kach najlepszy czas

ślizgach

Olimpiada
w Innsbrucku
ita ekranach TV
Wśród ok. 30 światowych te­

lewizji, które transmitować

będą IX Zimowe Igrzyska O-

limpijskie w Innsbrucku, znaj­
duje się także i polska TV.
Przez dwanaście dni (od 29
bm. do 9 lutego) codziennie

miliony telewidzów w naszym
kraju śledzić będą przebieg
Olimpiady.

25 transmisji z najciekaw­
szych konkurencji, plus spe­
cjalne (codziennie nadawane)
filmowe przeglądy dnia (krót­
ka kronika wszystkich konku­
rencji danego dnia) z komen­
tarzem polskich sprawozdaw­
ców — zadowoli chyba naj­
bardziej wymagających tele­
widzów.

A oto szczegóły niektórych
transmisji. 29. I. w środę od

godz. 10.55 do 13.00
ceremonii otwarcia

Tego samego dnia

jazda figurowa na

rami. W czwartek
in. obejrzymy bieg zjazdowy
mężczyzn 1 jazdę szybką ko­
biet, a także mecz hokejowy
w grupie A. 1 lutego w sobo­
tą — slalon kobiet i hokej, 2.
II. — w niedzielę — slalom-gi-
gant mężczyzn 1 jazdę figuro­
wą kobiet, 6. II. w czwartek —

zjazd kobiet 1 jazdą figurową
mężczyzn na lodzie, w sobo­
tę 8. II. — slalom mężczyzn 1
finał meczu hokejowego, 9.II.
w niedzielą — otwarty konkurs
skoków i od godz. 20.00 do 21.00
— ceremonię zamknięcia O-

limpiady.

transmisja
Olimpiady,
wieczorem
lodzie pa-
30 bm. m.

Pożyteczne ferie sportowe
w Nowej Hucie

ostatnim zgrupowaniu pll-
Szkolnego Związku Sporto-
w Nowej Hucie odczuwało

organizatorów. Wszystkie związki
sportowe narzekają bowiem na

brak młodych działaczy. Po zgru­
powaniu w Nowej Hucie przybę­
dzie z pewnością 72 nowych mło­
dych organizatorów szkolnych.
Chłopcy ci pomogą w pracy spor­
towej swym wychowawcom. Będą

Na

karzy
wego
się przyjemną atmosferę. 72 chłop­
ców z całej Polski traktowało spę­
dzenie ferii świątecznych „na

sportowo” jako bardzo pożytecz­
ny wypoczynek. Młodzi sportow- .. ..

cy szkolni, nie zarażeni bakcy- organizować zawody w piłkę no-

lem wielkiego, klubowego sportu
(jakże często wypaczonego), byli
zadowoleni z możności spotkania
się z kolegami z innych okręgów,
byli zdyscyplinowani, chętni do

nauki.

Mgr Stiasny — trener zgrupowa­
nia, znalazłszy tak wdzięczne.pole
działania, starał się przeszczepić
swe przywiązanie do sportu na

swych wychowanków. W jednej
z pogadanek powiedział:

„Pamiętajcie chłopcy, że polski
sport powstał właśnie z ruchu

szkolnego. Nie inaczej było w

Krakowie. Działalność dr Jordana
przyczyniła się do powstania Cra-
covii i Wisły. Musicie kontynuo­
wać te dobre tradycje ruchu spor­
towego w szkołach. Musicie czuć
się współgospodarzami kół i klu­
bów szkolnych”.

Słowa te padły na dobry grunt,
egzamin
towych
chłopcy
trzeźwe
dzi mile
rów.

Kierownik zgrupowania p. Fran­
ciszek Hyla po zgrupowaniu po­
wiedział nam:

„SZS postanowił — obok pracy
sportowej — prowadzić równole­
gle szkolenie młodych działaczy —

na organizatorów spor-
piłki nożnej wszyscy

zdali na celująco. Ich

oceny i trafne odpowie-
zaskakiwały egzaminato-

żną między klasami, potem —

międzyszkolne. Z tych drużyn pił-
karstwo polskie może doczekać
się kiedyś świetnych zawodni­
ków”.

Bardzo szczęśliwym pociągnię­
ciem było zaproszenie na jeden
z wieczorów świetlicowych trzech

„Portugalczyków”: Rewilaka,
Hausnera 1 Kowalika. Trójka ta

gra obecnie w ligowej Cracoyii.
Kursanci zasypywali piłkarzy py­
taniami. Byli ciekawi jak rozpo­
częli oni karierę piłkarską, jak
trenowali, jakie wrażenie wywie­
źli z nieoficjalnych mistrzostw

Europy juniorów w 1961 r.

Rewilak opowiadał jak to po
odniesieniu kontuzji za bramką
przyglądał się finałowemu spot­
kaniu polskich juniorów z Portu­
galia. Przyjemniej byłoby grać
niż być statystą za bramką... Ko­
walik i Hausner zaczęli kopać pił­
kę mając 10 lat. W wieku lat 14

grali już w mistrzowskim zes­
pole juniorów Cracoyii, a w na­
stępnym roku — w reprezentacji
Polski juniorów. Jako młodzi

chłopcy występowali w ligowej
drużynie Cracoyii. Trzeba było
usilnie trenować razem z senio­
rami 4 razy tygodniowo.

Chłopcy spod znaku SZS w bez­
pośrednim spotkaniu, w szczerej

l przyjacielskiej rozmowie do­
wiedzieli się wiele. Trzeba sporo
wyrzeczeń, usilnej pracy, by o-

siągnąć wysoką klasę.
Po zgrupowaniu wytypowano 30

chłopaków do kadry Szkolnego
Związku Sportowego. Z przyjem­
nością należy stwierdzić, że z o-

kręgu krakowskiego (MKS Chrza­
nów i MKS Krakus Nowa Huta)
zakwalifikowano 8 młodych pił­
karzy.

Dzięki pomocy Huty im. Lenina

(przydzielenie autokaru) chłopcy
odbyli całodniową wycieczkę do

Zakopanego, zwiedzili Kraków.

Sporo dyskusji wywołał oglą­
dany film z meczu pliki nożnej
Anglia — Węgry w Londynie.
Chłopcy dużo pytali, chcleli jak
najwięcej zdobyć wiadomości,
wykazywali młodzieńczy zapał.
Z uwagą słuchali referatu o prze­
pisach gry w piłkę nożną.

Szkolny Związek Sportowy roz­
począł nowy etap pracy. Szkole­
nie i wyszukiwanie młodych ta­
lentów organizatorskich przyczy­
ni się niewątpliwie do ożywienia
ruchu sportowego.

Ferie świąteczne udały się w

Nowej Hucie. Czekamy na dalsze

etapy tak pięknie zapoczątkowa­
nej akcji. Wierzymy w bardziej
ożywczy prąd sportu szkolnego.

Kazimierz PUSZKARZEWICZ
P.S. Organizatorzy zgrupowa­

nia dziękują dyrektorowi Techni­
kum Hutniczego w Nowej Hucie
inż. Sokołowskiemu 1 dyr. Szko­
ły Rzemiosł Budowlanych w No­
wej Hucie mgrowi Snopkowi za

udostępnienie obiektów.

Hokeiści walczą
o Pachar Krjnicy
Podhale — Cracovia 6:4

W dniu wczorąjszym w Nowym
Targu rozpoczęły się pierwsze
spotkania hokejowe o Puchar Kry­
nicy - współorganizatorem im­
prezy jest redakcja „Tempo". W

turnieju biorą udział 4 drużyny.
Są to: Górnik Katowice, Pod­
hale, Cracovia i KTH. W pierw­
szym spotkaniu Podhale pokonało
Cracovię 6:4 (2:0, 3:1, 1:3).

Mecz był ciekawy i interesują­
cy. Cracovia zagrała dobrze z ru­
tynowanym zespołem. — Dru­
żyna Podhala

jednak w swym
składzie,
więcej z

trzeciej
ambitnie

Bramki dla Podhala zdobyli: K.

Bryniarski 2, Kramarz, Peleński,
Kowalski i Klocek po 1, dla Cra-
covii: J. Sienka 2, Korzenialc i
Montean po 1. Spotkanie sędziowa­
li pp. Drewicz z Krakowa 1 Dasz­
kiewicz z Zakopanego. Mecz

zegrany został w temperaturze
niżej 20 st. (ap)

Kontrolne zawody
kadry łyżwiarskiej

W Zakopanem zakończono
kolejne zawody kontrolne ka­
dry olimpijskiej i narodowej
w jeżdzie szybkiej na lodzie.
Pojedynki przyniosły kilka
niespodzianek, ale wyników
rekordowych niestety nie by­
ło. Doskonale spisuje się mło­
da zawodniczka z Elbląga
Mroske. Na 3000 m zajęła ona

pierwsze miejsce wyprzedza­
jąc Pilejczykową i rezultatem
5.41,4 ustanawiając rekord
życiowy. W biegu tym nie
startowała Seroczyńska. Na
dystansie 1000 m Seroczyńska
nie mając groźniejszych kon­
kurentek zwyciężyła w cza­
sie 1.42,4.

Wśród mężczyzn warsza­
wianin Święcicki przewrócił
się podczas biegu i stracił kil­
ka cennych sekund. Uzyskał
on jednak dobry wynik w

wieloboju 195.567 pkt, a więc
zaledwie o 0,5 gorzej od re­
kordu Polski.

Jerzy Pawłowski zdobył
„Puchar Jagiellonii”

zespolem, —

nie wystąpiła
najsilniejszym

Przez pierwsze II tercje
gry mieli gospodarze. W

tercji Cracovia zagrała
i wygrała, ją 3:1.

Szermierczy turniej azablowy o

Puchar Jagiellonii zakończył się
zwycięstwem Jerzego Pawłow­
skiego (Legia) 9 zw. przed jego
klubowymi kolegami Zubem —

7 zwycięstw i Piątkowskim — I

oraz Ochyrą (Warszawianka) —

6 zwycięstw.

ro-

Po-

ro-

Jan Pezda wygrywa
w Szczyrku

Na skoczni w Szczyrku
zegrano międzymiastowy mecz

Bielsko — Cieszyn w skokach
narciarskich, który zakończył
się zwycięstwem Bielska.

Konkurs seniorów wygrał
Jan Pezda (Bielsko) uzysku­
jąc notę 226,3 pkt. za skoki 53
m i 52,5 m. Wyprzedził on

Władysława Tajnera (Cieszyn)
— 222,2 pkt. (52,5 m — 53 m)
oraz Stanisława Poloka (Cie­
szyn) — nota 210,1 pkt. (50,5 —

52,5).
Bardzo dobrą formę wyka­

zuje junior Józef Kocjan (Cie­
szyn), który tym razem skakał
ze swymi starszymi kolegami
w grupie „P”. Wyrównał on

rekord skoczni należący do
Antoniego Łaciaka (53 m) i u-

zyskał wysoką notę 245,15 pkt.
zaskoki51,5mi53m.

ślizgu upadek i wycofali się
z konkurencji.

11 stycznia saneczkarze opu­
szczają kraj, udając się do
Austrii i NRF, gdzie będą iw
dalszym ciągu trenować przed
zbliżającą się olimpiadą.

Wyniki: jedynki mężczyzn:
1. Jerzy Wojnar (czas 4 ślizgów)
3.31.6, 2. Edward Fender 3.32,1,
3. Lucjan Kudzia 3.32,3, 4. Mie­
czysław Pawelkiewicz 3.33,2, 5. Ro­
muald Żukowski 3.34,3, 6. Ryszard
Pędrak 3.34,4.

Jedynki kobiet: 1. Irena Kowal­
ska 3.46,3, 2. Barbara Flontowa

3.47,4, 3. Helena Macherówna
3.48.6.

Dwójki:
wicz (czas
kowski —

1. Fender — Pawelkle-
2 ślizgów) 1.48,2, 2. Zu-
Darasz 1.48,5.

Międzynarodowe
zawody narciarskie

w Zakopanem
W niedzielę na Cyhrli panował

ożywiony ruch. Przy pięknej, sło­
neczne] pogodzie rozegrano tam

międzynarodowe zawody narciar­
skie, w których opok czołowych
zawodników polskich, startowali

reprezentanci (
Węgier. Warunki

ogół dobre, choć
kach trasy były
wody przyniosły
prezentantom Polski. Wśród ko­
biet triumfowała BLegunówna,
zdecydowanie wyprzedzając swo­
je konkurentki. Wśród mężczyzn,
pod nieobecność Budnego 1 Ey-
suli, zwyciężył Jankowski.

Bieg
nówna

(Start)
44.40,6.

Bieg na 12 km mężczyzn:
kowskl (Start) 46.51,8, 2.

(Start) ff.03,0, 3. Harvan

47.13,9.

Czechoslowacjl I
L śnieżne były na

: na wielu odcln-
r oblodzone. Za-
■zwycięstwo re-

na 16 km kobiet: 1. Blegu-
(Start) 40.14,2, 2. Trzebunia

43.45,8, 3. Stopka3. (AZS)

1. Jan-
Flgura
(CSRS)

Kościkówna i Spitol
mistrzami Polski

W niedzielę na Torwarze
zakończyły się mistrzostwa
Polski w jeżdzie figurowej na

lodzie. Podobnie jak w latach
poprzednich
skiewkl.I
Kościkówna
Franciszek
czwarty). Kościkówna (Ogni­
wo Warszawa) była o klasę
lepsza od swych rywalek i u-

zyskała łączną ocenę 1166,3
pkt., wyprzedzając Bartlako-
wską (KKŁ Katowice)
1.074,1 pkt. i Robakowską (O-
gniwo W-wa) — 1.077,0 pkt.

W konkurencji mężczyzn
zaciętą walkę o mistrzostwo
stoczyli Spitol (Polonia Byd­
goszcz), Zawadzki (Ogniwo) i
Pieńkowski (Łączność). Osta­
tecznie zwyciężył Spitol —

1107,5 pkt. przed Zawadzkim
— 1.091,7 pkt 1 Pieńkowskim
— 1.053,6 pkt.

Tytuł mistrzowski w tań­
cach na lodzie w kl. I zdoby­
ła para Malczak — Jankow­
ski (Goplania Inowrocław) —1
75,7 pkt., a w kl. II — Utry-
sko i Konopka (Łączność). W
jeżdzie parami lęl. II zwycię­
żyli Niwińska i*Steinke (Łą­
czność) przed obrońcami ty­
tułu mistrzowskiego Malczak

Jankowski (Goplania).

tytuły mistrzow-
zdobyli: Elżbieta
(po raz trzeci) i
Spitol (po raz

i

Porażka koszykarzy
Warszawy w Mińsku

Reprezentacja młodzieżowa
Warszawy w koszykówce męż­
czyzn spotkała się w Mińsku z

miejscowym Spartakiem. Zwy­
ciężyli koszykarze białoruscy
55:48 (27:21). Najwięcej punk­
tów dla drużyny warszawskiej
zdobyli: Samborski — 12 i Per­
ka — 11, a dla Spartaka Gar-
kowienko — 16 i Krysewicz —

12.
Rewanżowe spotkanie oby­

dwu zespołów zostanie roze­
grane 6 bm.

W kilku wierszach
Młodzi zakopiańscy biegacze za­

inaugurowali sezon na Cyrhli. W

konkurencji dziewcząt w grupie A

(3 km) zwyciężyła Toporówna
(AZS), w grupie B (9 km) Pra-
dziadówna (SNPTT). w konku­
rencji chłopców grupa A (3 km)
Harmata (Wisła - Gwardia), gru­
pa B (6 km) Mnislak (Start).

—O—

Kadra specjalistów w kombina­
cji klasycznej startowała w Zako­
panem na Średniej Krokwi. Zwy­
ciężył zawodnik katowickiego Gór-
nlka - Fiedor (nota 265 pkt.) -

przed Gronlem (Wisła - Gwardia)
(259 pkt.) 1 Karpielem (WKS)
(242,9 pkt.).

—O—

W Oberstaufen rozegrano Bie­
lom specjalny. Zwyciężyła Fran­
cuzka Goitschel. Łączny czas

dwóch przejazdów 85,11. Polka
Szostakowska -zajęła 18 miejsce,
Wania 24, a Pustkówna 28.

-O-

Hokejowa reprezentacja Kanady
pokonała w Sudbury narodową
drużynę CSRS 4:0 (1:0, 0:0, 3:0).

—O—

Mokejowa reprezentacja Szwe­
cji, bawiąca na tournee w Kana­

dzie pokonała drużynę Lakehead
Senior AU-Stars 5:1 (1:0, 3:0, 1:1).

—O—
W Bagdadzie odbył się mecz z

cyklu eliminacji olmpijsklch, w

którym piłkarska reprezentacja
Iraku zremisowała z Iranem 0:0.

—O—
W Bydgoszczy w meczu hokejo­

wym miejscowy Pomorzanin po­
konał Górnika Katowice 6:5 (2:1;
1:2, 3:2).

—O—
Polskie koszykarki przegrały re­

wanżowe spotkanie z Holandią
61:63. Mecz odbył gię w Amster­
damie.

—O—

W Zakopanem rozpoczęło się
zgrupowanie naszych czołowych
zawodników 1 zawodniczek w kon­
kurencjach lekkoatletycznych. Jest
to pierwsze zgrupowanie z cyklu
przedolimpijskich, (rm)

Komunikat „Totka”
PP Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w Toto-Lotku z dnia
5. I. 1964 r. na który wpłynęło
9.586.345 .zakładów wylosowano:
następujące numery; 1, 12, 14, 16,
20, 41 dodat. 21.
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